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A. Kosyein zwiedził 
stoiska polskie 

W dniu 15 bm. przewodni
czący Rady Ministrów ZSRR, 
A. Kosygin odwiedził wysta
wę sprzętu kompleksowej me 
chanizacji i automatyzacji pro 
cesów przygotowania, wyszu
kiwania. pir-zedstaiwiania i J:JrZe 
!kazywan.ia informacji nauko
wo - techniczmej „Lnfor
ga-05". 
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Barbarzyńskie naloty 
na DRW tow.arzyszyt temu odl:l:zliałowI; 

Rzecznik powiedzial taikże, iZ 
p.artyzar,ci zestrzelili helikop
ter, k.tory spi esrz.yt z odsieczą 
zmaj<lującym się w zasadzce 
żołnierzom. 

Szef raądu radzieckiego z 
dużym zainteresowa1111em obej
rzał stoiska i eksiponaty pol
skie. 

Szef rządu radzieckiego wy
powiedział się pozytywnie o 
polskich eksponatach wskazu
jąc, iż słuszne jes.t, że Pol
ska wystGwiła w zasadzie nie 
prototypy urządzeń, a.le apa
ratuirę reprezentującą produk
cję serydną. 

E. Ochab przyjął 
działaczy młodzieżowych 
przy OK FJN 

16 bm. przewodniczący Ra
dy Państwa i Ogólnopolskie
go Komitetu Frontu .Jednoś~i 
Narodu Edward Ochab przy
jął w Belwederze Prezydrnm 
Komiiji d/s Dzieci i Młodzie
ży przy OK FJN. 

Członk~rie komiiji pO'.l!lfor 
mowali Edwarda Ochaba o 
dotychczas.owej dzialclności 
komisji, zamier-zeniach na 
przyszłość i obecnej pracy na 
polu wy~howania dz.eci 
młodzieży w jej miejscu za
mieszkania. 

N. Faddieiew 
u P. Jaroszewicza 
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Targowa wizytów.ka 
przemysłu leliliie!?;O 

(Telexem z XXXIV M TP) 
Tegoroczne Targi Poznańskie 

p.rzejdą niewątp.Jiwie do hi
sitorii targowej pod zinakiem 
technik! i p<rzemyslu maszv
nowego. Choć jednak - zgod
nie z tendencją roZ!WOju hc-n
d'l.u zagraniczne-go w krajach 
wysoko uprzemyslowlonych -
stały się one przede ws•zys t
kim spotkaniem eksporterów 

zentują - rzecz ja.sm.a nie 
tylko d[a prezentacji. Pols.kie 
tekstyłia mają ustaloną mar
kę na świ<.towych rynkach. 
Sp·rzedajemy ·je · do 80 k~a
jów różnych kontynentów; a 
gdyby złączyć wszystkie tka
niny. jakie Po!SJka eksi;xirtu
je w ciągu roku. w jedną 

(A) DtJ.sizy oiąg na sitr. 2 

Bardzo oka.z~le_ n~ tegorocz·nych Targach prezentuje się nasz 
przemysł c1ęzlo, który wystawia około l.800 różnych wyro
bów, z czego 600 .stanowią wielkie maszyny i urządzenia, 
Na zdjęciu: fragme1?: stoisk eks!Jo()Zycji przemysłu ciężkiego. 

Cena 50 gr -------
K. FURCEWA 
przybyła 
do Polshi 

Na zaproszenie mi.nistra kul 
tury i sztuki przybyła w śro 
dę z wnytą do Polski mini
ster kultury ZSRI{ Katarzy
na Furcewa. 

W czasie tygodniowego po
bytu w na3zym kraju mini
ster Furcewa odbędzie szereg 
rozmów i spotkań orzz zwie 
dzi Warszawę i Kraków. 

Lotnictwo am€JI'Y'kańskie do
k-O'nalo w środę nowych pi
rackich nalotów na DRW, 
OSltrzeii1WUjąc i bombardując 
osiedla i obiekty gospodarcze 
w prowincjach Thain Hoa, 
Nghe A.n, Ha Tinh. Poprzed
niego dnia oddziały DRW ze
strzel i ty jeden samolot amery 
kańsk.i , a 14 bm. - trzy sa
moloty oraz myśliwca bombar
dującego tYJ)u „F-105 D". ldó
rego lotniik zo9tal wzięty do 
niewoli. 

Samoloty emerykańS1kie co
raz częsCJeJ bombardują rejo
ny leżące na wysokości Hanoi. 

Partyunci dokonali w śro
dę ataku na rząd-O'l'.'Y ośrodek 
a.dminis.tracyjny w Tu Duc w 
odle.gl-0.ści 11 km od Sa:jgo
nu. W tym samym dniu zor
ganizowa•li oni również za
sadzkę na oddział wojsik rzą
dowych w odleglości około 
24 km oo s.tolicy poludni<l'We
go Wietnamu. Rzecz.nik woj
sikowy USA po:fal. iż za1ginąl 
doradca amerykańsiki, który 

Polsko-irańska umowa 
handlowa 

W W•a.rszawie podpisane ZAr 
stały w środę 3-letn.ie umo
wy: handlowa i płatnicza, 
między Polską i Cesc:rstwem 
!runu. 
Wartość wymi<.ny towaro

wej w okresie trwania umo
wy handlowej określona zo
stała po każdej stmnie na 44 
mln dolarów. W ramach u
mowy Polska ekspo.rtować bę 
dzie do Iranu m. in. komple
tne ol:>iekty przemysłowe, o
brabiarki. ma3zyny wlók1en
ni<::ze, sprzet moto·ryzacyjl!ly 
i ma;;zyny rolonicze .. Z Iranu 
impodować będziemy: baweł 
nę i przędzę bawe!nianą, 
drzewo orzechowe, skóry by 
dlęce i baranie, wełnę, pasze 
treści.we, ryż, owoce su~.zone,. 
nawozy sztuczne. rudy meta

li kolorowych , azbe3t. 

Członek Biura PoUtycz.nego 
KC PZPR. przewodniczący Ko· 
misji Planowania przy RM -
St. Jędrychowski przyjął w 
środę delegację Cesarstwa Ira
nu pod przewodnictwem m.inl
stra ekonomii - Alinaghi Alik· 
ha ni, 

Od 19 bm. 

Wakacie 
dla 7-klasisłów 

* Ilf. * 
Pięciuset proresor~w ~· 

szych uczelni w stanie Illinois 
zaprotestowało w liście otwar• 
tym do prezydenta Jolmsona. 
przeciwko rozs.zerzaniu' wojny 
w Wietnamie. 

* :;. * Jak podaje Wietnamska Agen 
efa Prasowa, wskutek barba
rzyi1skiego zbombardowan!a. 
przez samoloty ·USA w d<Uu 
13 bm. sanatorium dla trędo• 
watych w Quynh Lap zginęło 
82 pacjent6w, a 30 innych zo• 
st:.iło rannych. Zniszczeniu ule• 
glo ponad 50 budynków. 

* * * Robert McNamara. mini!:te'l" 
obrony USA, oznajmił w śro
dę. że liczebność wojsk ame
rvkańs1kieh w poludniowym 
Wietnamie :zJOSla•nie zwiększo
na do 'i0-75 tys. żolnierzy. 

Place straceń 
w miastach 
p ałudniowow ie tna mskich 

Nowi wojskowi pnywódcy 
połuidlniowowi.e~namscy - der 
nosi Agel!lcja Reu.te•ra - pole
cili w środę przygotowanie 
placów straceń w Sajgonie i 
innych miastach. W Sajgonie 
taki plac egzekucyjny zorga
ni'2X>Wal!lo na placu tzrgow~ 
W ciagu najbliższych dni - jak 
informuje Reuter - ma się 
tam odbyć egzek'Ucja przynaj
mniej pięciu osób. 

Wypowiedź premiera 
Nowei Zelandii 

(Z OSTATNIEJ CHWILI) 

Keith Holyoake, premlei Wiceprezes Rady Ministrów 
- P. Jaros.zewie.z przyjął w 
środę sekretarza generalnego 
.RWPG N. Faddiejewa. 
Omówiono aktualne prob<lem:v 
ws:pól-pracy gOS'podarczej w 
:ramach Rady Wzajemnej Po
mocy Gospodarczej. 

importerów dóbr in-westy
cyjnych xxxrv MTP za
chowały siwój Wielobra•nżowy 
OhaTakter. Obok królujących 
na ·oorgowych terenach cięż

kich i lżejszycll maszyn, są 
tu również stoi'Slka i „kaci
ki" przemysłu leklkńego. Naj
więksizym wśród nich jest -
rzecz jasina ekspozycja 
P o 1 & ki e go przemysłu 1ek
kiego. 

Zawarcie rozejmu w Santo Domingo 

w najb1iższą sobotę, o 5 d.ni 
wczeŚin iej l1ii.ż cala młodzieł, 

roz.pocz.nie wakacje 651,~ tys. 
uczniów klas siódmych szkół 

podsta.wowy<:h. .Jost to ostatni 
rocznik, który otrzyma śW'iade

ctwa ukończenia szkoły 7-kla
sowei bowiem od września 

br. obowiązek szkolny będzie 

przedlllżony do lat 8, 

Nowej Zelandii. oświadczył w 
śeodę w Londynie. że jego 
zdaniem w ewentua1'nej lwn
ferencji pokojowej w sp1rawie 
Wiehnamu powinni uczestni
czyć prz.edstawiciele poludniO.: 
wowietnam"lkiego Frontu Wy
zwolenia Narodowego. 

Oświadczenie 

rzecznika U Thanta 
Rzecz.nik sekretarza gene

ralnego ONZ oświadczył w 
środę, że U Tbalflt jest coraz 
bardz·iej zoniepoko.jony wy~ 
darzeniami w Wietnamie l 

kontynuuje sta.rania, aby do
prowadzić do pokojowego ure 
gulowarua kryizysu wietnam-, 
&kiego. 

W jednym z centraJ,nyoh pa
, wilonów (hala nr 12) po]

. ską ofertę eksportową pre-
zentują obok in.nych 
central handlu za.granicz-
nego .. Cetebe", „Con-
fex1m" „Skórimpex". Pre-

„Złota Kielnia" 
m; todzi - 1965 

Nasi czytelnicy 
na temat wytypowanych domów 

Juory iegoroozineg? kon.kur
ISIU o „Złotą KJi.elmę m. Lo
dz;i" nie chcąc n~gr<.dwć do
mów wyłącznie za lch walo
ll"Y estety.c.zne, Z"Nró-;iłi? Się z 
a·pelem do mieS!Zkanoow wy
typowanych w pierwsze} eli
minacji domów z prosbą o 
podzielenie się u'W!agami na 
tema1t walorów użytkowych 
samych mienkań. wykońc.ze
;nla, rozJklaóu mieszkań itp. 
Nasz apel !lllie ~l~ł bez 
echa. 

P. Ja.n L. (Wys.oka 10/14) pi-
sze m. in„: „ ... Z mi-eszka.nia 
jestem oczywiście balt:'dzo za
dowolony. Zajmiuję miesZ1~a.
~1ie 4-ooo•bowe. 3 pok01k1, 
bardzo wygodny rOZJklad, al': 
prz;yunanie budyin·kowa Zfo~eJ 
Kielni oznac2laloby oatkow1ty 
zmierzch dobrej roboty przy 
tpraoeoo wyikońcreni<1W:;Ch. 
Wykończenie wnętrz je.sot bo
wiem bard= niedlba•le, tyn:ki 
111ierówne 1 pdne „odstr.za
łów". podłogi nierówne, szaf
ka na licznik zrobiona nieiW
lid·nJe, wnękia w pokO'jlU n.ie
jednakowej szerokości przy 
suficie i prz.y podlodre„. By
iłoby ba1rdzo źle, gdyby prr.V 
tak słabym wykończeniu przv 
011ano budynkowi talk za=yt . 
111e WY'róinienie ... " 

Pa.n.i He.Jea F, {M<ą.JlłSey.ń-,. 

skiego 9 m. 32 Dąibrowa-Za-
ohoc!Jnia) p.i:Slze: . , 

.„„Na 3 owby otrzymaJJ.smy 
mieszikanie o łącznym me-t.ra
:żiu 37 m2. Jed·en pokój ma 
16 m 2, dru~i 10 m2. Miesz:l'.\a
nie zootalo zai])'fojektowane 
doorze. Razić mogą tytko WY
s0<ko umi.eszcrone okna i wy
stająca część mu.ru. w więk
szym pokoju. Do jedil1ego i 
do diru1giego rrrożma się jed
na'k. P•r-zyzwyczaić. Ważmiej
.szych usterek nie s'Lwierd7.i
Jiśmy. Te, które byly, zosta
ły usiunięte. Miewk.a SJię nam 
r.c:upelnie dobrze .. ." 

P. Roman P . (Narutowicza 
10/12) nie ma również więk
szych zastrzeżeń. „.„Jako l<>
kator domu przy ul. Nalt:'uto
wiczia 10112 - pisze p<>cz.UJWam 
się do miłego <J<bowiąz;ku wy
rażenia pelt!l·ego zadowolenia 
z 11:ajm10V11·@nego miesz;k..amia 
Ładne w swej p<rootocie i wy 
godne rozwiązanie układu 
stwalt:'.za tak potrzebną atmos
ferę iprzytt11hlości mioozika.n i a. 
Wyipo•sa:i.enie k1uahni i la.zien
ki jest jedniak tandetne„." 

Pr-OISlimy miesrzikańców J>-OIW
s~a.lyeh wytyI>(JWa.nych dumów 
(zdjęcia. i adresy zam~eśeiJ.i>i
my WC'ZIO!raj) o przesianie 
nam sw~•eb uwitg. 'l'enruin u
JMY'WA 20 czerwca~ 

Jak don.o.si agencja AFP 
przedstawiciele Organizacji 
Narodów Zjednoczonych po!<>
żyli k.res walk·om w Sa;nto 
Domingo po zawarciu rozej
mu między siłami OPA i od
dz.ial.<:mi płk. Caamano. 

Jak s.ię d·owiadujemy, w o
statniej chwili m:mo zawie
szenia broni w środę nadal 
rozlegały s:ię strza!y w cen
trum Santo Domingo. Rzecz
nik powstańców oświadczył , 
że pociski z pancerzcwmic i 

moździer-zy nadlatują z kierun
ku korytarza kontro:owanego 
przez oddziały amerykań~1kie. 
Agencje zachodnie podkreśla
ją, że strzelanina jest zn.a-

Bunkry dla min 
oiom owych 
w pobliżu granicy NRD 

Jak donosi agencja ADN, 
specjal!lle wojsk.owe jednostki 
zachodnioniem:eckie z,budowa 
ły p;rzy zachowaniu ści-

. s~ej tajemnicy, w pobliżu gra 
nicy NRD w Szlezwiku-Hol
sztynie, bunkry przys.tiosowa
ne do umieszczerua w nich 
m11111 atomo1wych. Przym•OCO
wa;n,o do nich fa,śmy meta
lowe, · które umO"l.liwiają elek 
fa-yczne uziemienie :i. zapł.on 
m .1.n. 

Kaczątko 
o czterech nogach 

W goopodarS'bwie Jadwig.i Pa
luoh :we wsi Nlie<Iżno (pow. 
św1ec1e), WY'klllło się z jajka 
kaczą•tko o czterec-h nóżkach. 
Jedna pa.ra nóże.k wyrosła nor
malnie, zaś druga - w środ
kowej części tułowia. Kacząt
ko biega, pływa .razem z g·ru
pą .kaca:ąt i roz,wjja się nor
m.a1lniie. 

cznje silabsza niż we wtorek. 
Agencje te podają również, 

że w toku wtorkowej walki 
ponio3ło śmierć 21 Domini
kańczyków, a 24 sipadochr<>
niarzy amerykańskich zosta
ło rairmych. 

155- osobowa 

Po kHku dliliach wypoczyniku 
7-klasósci przystą.pią do egzami
nów do szkół śred.ni<:h. Przewi
duje się, że blisko 76 proc. te
go~·ocimych abs·olwentów i ok. 
12 proc. z lat ubiegłych b<:
dz.ie kOllltynuowało naukę. P·rze 
znac-zono dla nich ogółem 576,7 
tys. miejsc w szkołach rÓ'.<nych 

I typów. 

De~egacja polska wyjedzie 
na Swiatawy Festiwal Młodzieży i Studentów 

155-oool:>owa dełe:gacja pol
&ka uczestniczyć będzie w 
IX Swiauowym F·estiwa,lu Mlo 
dzieży i Stu<lentów, który od
będzie się w <lni<cch 28 lipca 
- 7 siierpnoia br. w Algierze. 

Festiwal odbywać się bę
dzi·e po raz pier-wszy poza 
Europą - na kontynencie afry 
kańskim. Ideowe zal<l'Żenia 
IX Fesiti wa•lu .sotresz.iczaj ą się 

w jego haslach - sodidamość, 
pokój. PTZyjaźń. 

W silclad delegacji polskiej. 
na której czele sitanie prze
wcdiniczący ZG ZMS Stani
sław Hasiak, wejdzie gru?a 
arlys.tyczna oraz gru1pa CZX)l<>
wych sportowców. TeprezE"!l
tujących: boks, leklką atlety
kę i pod!noszenie cięż.arów, 

Współpraca radiofonii i telewizji 
Polski, Szwecii i Norwegii 

Na zaproszenie kierownictwa 
radia i telewizji Szwecji i Ne>r 
wegii pnebywata w ok.re~ie 
10--15 bm. w Skandynawii de
legacja kom»tetu „Polskie Ra
dio i Telewizja" z przewodn.i
czącym W. So·korskim. 

W wy,ni•ku &potka{1 ustalono 
sze,reg nCYwych fe>rm współpra
cy radiofonii i telewizji tych 
krajów. Usta!Olllo zwJaswza za
sady <'eg'l1'1airne•i wymiany m.a
te·rialów do dzierrmi.ków tele'W'i
zv.iiny-ch, fiLmów dokumentar
nych, te!ewizyj.nych filmów fa
bula•rnych, słucho·wisk radfo

wyoh, nagrań aUclycji d.ziecię-

cych, muzyiki poważnej i rO'Z
rywkowej. 

Podróż de Gaulle1a 
W środę prezydent de 

Gaulle wyruszył w podróż 
po departamentach sąs!adu
jących ze stolicą (Serne-et
Olse, Se'.ne-et-Mcrne i Eure
et-Loiire). Jest to ootatni:a po
dróż po pr-O'wincjach francus
kich podczas obPC'!lej ka·den
cji prezydenckiej de Gaulle'a. 

Zmiana polityki 
USA 
wobec Targów Lipskich 

Zasikcczeni:e i dezaprobatę 
wywołała w Bonn wiadomość 
z Waszyngt001u, że rząd Sta 
nów Zjednoczonych zdecydo
wa.l się na zasadniczą zmia
nę swojej postawy wobec Tar 
gów Lipskich. nie stawiając 
już więcej przeizkód f:m1om 
amerykańskim w zezwoleniu 
na udział w tej imprezie ha.n 
dlowej d<mOOi korespon
dent PAP, red J. Ro&"Zkowski. 

Porozumienie 
Główne ugrupowa!llie opozy.; 

cyjne Algierii. tzw. Front Sil 
Socjalistycznych zakomuniko
wało we wtorek w Paryżu, iż 
osiągnęro porozumienie z; 
Frontem Wyzwolenia Na·rodo
wegio paT.tia, rządzącą 
Algierii. 

.... ________ ........ ___ , 
Tajemnico 

,,KOTÓW 
LEOKADII'' 
wyjaśniona! 
„Szantaż" i „w kręgu po· 

dcirzeń" - oto tytuły dwóch 
powiesci Zygmunta Ze)'dler• ' 
Zborowskiego, drukowanych 
na lamach „Dziennika Łódz
kiego''. Obie o·ne spotkały sie 

„All-22u - samolot gigant 
z pełnym uznaniem Czytel
ników. Otrzymaliśmy też od 

„mady" w;półczesnej. Wśród nich sporo listów z propozy-
zw'e<izających słychać było c.i-. ażeby dać ne>wą powieść 
głosy umania dla jego ele- teg0 P<>Pularnego autora. 
garickiej linii, ol:>lych ksztaI- uw ... głę<!nlliśmy ich prośbę 

Mimo ·dokiuez.liwego desz
czu sreł>rzystosza ry ka.dłub re 
welacyjnego „Alnteu5'Za", g.i.gan 
tyczl!lego samolotu radzieckie
go ,,An-22" ctamon.swowanego 
od wtorku w paryskim salo
nie lotnictwa i astronautyki 
n1e przestaje pn:yc1ągać ba·r
dzo licznych zwiedzających, 
łl· także. delegacj1 specja.l~st.ów: 

z dziedziny naw1gacji lotini- tów, nie mających w sobie nawiązawszy pon>OWny l«>ntaikt 
Olej :różnych narodowości. nic mcinstrualnego. mim·o nie t Zygmuntem Zeydler-Zborow· 

słychanej ładowności. Specja skiin, nabyliśmy od niego no-
Podobn.ie jak zaskoczeniem lisci podkreślają przede wszy wy (i to znakomity) „krymi-

była wiadl()!Ilość o zbudowaniu stldm, iż parametry techni- nał". Tytuł: 
w Zw'iazku Radzjeckim takie c.we „Anteusza" świadczą, że „KOTY LEOKADII" 
go olbrzyma, tak ~amo zdzi wyprzedził <Xll 0 00 najmniej Druk 'tej fascynującej PD· 
wienie wywołał jego kształt, trzy lata prace konstrukto- wieści rozpoczynamy już w 
niewiele odbiegaj~cy od nor- lt'ÓW amerykańskich. \ najbliższą niedzielę. _ malinych kanonów lotniczej , __ ...,_'.'-____ ..., ___ , 



Targowa wizytówka 
przemysłu lekkiee:o 

Rada Bezpieczeństwa 
przedłużyła mandat 
wojsk ORZ 
na Cyprze 

Przed nowym rokiem kulturalno-oświatowym 

Wymiana doświadczeń 
klubów młodzieżowych 

Wystrzelenie 
raki ety „Meteor" 

16 b.m. w !l'ejOlllJie Ustki 'W'!!" 
str.zelO!Ila został.a p<> ;raz pierw 
szy w Polsce rakieta :meteoro
lo@icm.a <Ila zbadani.a górtnycti 
watrstw .atmosfery. (A) Dolrońa1leil.iie :oo str. 1 

długą w&tęgę - rn<YŻllla by opa 
S2Ć nią pięciok1"-0tnie naszą 
Zi~ę {!). Mniej bogaty w 
tradycję, a·le mający już na 
swym konde niemały doro
bek jest ek>siport polskiej kon
fekcji. Elk:sp.art ohairaktery
styczny dla krajów bardziej 
upnz.emyslowionych i bardziej 
opłaca.lny, W)"kazujący w na
szym krajru w ostatnich latach 
dużą dynami'kę rozwoju. Kon 
felkcrja polska dociera dziś już 
do 34 kTajów .•. 

W ciągu pierwszych tn:ech 
dni J;IO'Dlańskiej imprezy han· 
dl&wej zawarto wiele deka• 
wych transakcji. Jeśli ch<>da.i 
o P<>lskę, to P<> stron.ie eks• 
portu przedstawiają one war 
t.ość 34 mln zt dew., a po 
str<>nie im.wrtu - g mln zł 
dew. 

Targowa wi-zytów'k!a p<rzemy 
słu l€1klkiego ciesizy oc:z.y zwie 
dzającyoh <=zo;gólnie pań, 

które nieraz nie mogą pow• 
strzymać się od olm-zyków 
zachwytu) i bud>zi zaintereso
wanie :?Jagra.rucznych kupców. 
Jrurż od pierwszych dni trwa-
111ia XXXIV MTP słychać w 
pawilonie 12 r62mojęzyczne 
rozwnowy, z którycl! wiele nie
wątpliwie zakoń-czy się za.war
ci.em handlowego kon.traktu. 

Kuba 

Rekordowe 
zbiory cnkm 
Dzięki bardo:o wysokłm zl:><io

rom tf'lJCi.ny cllikrowej i osiąg
nięciu produkcji przeszlo 6 mln 
ton cmk.ru, zostały zniesione 
ograniczenia wprowadzone po 
klęsce huragamu w pażdzie·rni
ku 1963 r„ dotyczące sprzeda
ży cukru w pew.nych pro:win
cjach. Nie tylko szkody wy
rządz<me ;pro:ez hUTagan zosta
ły z nawią0ką wyrównane, 
lecz Kuba os·iągnęla rekor<lową 
produkcję cukru, jaką pc>pM:ed 
ndo zamotowaru> tylko dwa ra
zy w historio wyspy. 

Ol:Jradq 
Komisji Rozbrojeniowej 
ORZ 

Na środowym, końcowym 
pooiedzeniu Komisji Rozbroje 
niowej ONZ podrumowywEnO 
wyniki sesiji. Delegat ZSRR 
Fiedorenloo wyraizi! p•rzekona
nie, id: re?nlucja w spTawie 
zwołania światowej konferen
cji ro21brojeniowej, uchwalona 
przeważającą więkS'WŚcią gł<>
&&w (mimo 91>rzeciwu USA) 
odegra ważną rolę w likwi
dacji giroźby wojny i osł~bie 
niu narpięcta międzylnarodowe

go. 

Kto go zna 

Komenda Wojewódzka ]\fili· 
cji Obywatelskiej w Zielonej Gó 
rze pr<>wadzi postępowanie w 
sprawie ustalenia toisamości 
nieznanego mężczyzny, lat o
koło 40-42, pacjenta Państwo· 
wego Sz.pital;l dla Nerwowo i 
Psychicznie Chorych w Cibo
nu now. $wiebodzin. 

Dotychczas ustalono, te mi:ż· 
ezrmia ten Gd września 1939 r. 
do października 1942 r. przeby 
wał we wsi Kluki pow. Bełcha 
tów gdzie znany był jako 
„Ed'ek". Do miejscowości tej 
miał przybyć z okolic Wielu• 
nia wraz z Iudnośclą usuwają 
cą się pr'Ud linią frontu. Na· 
tomiast od października 194% r. 
przebywał na leczeniu w Srz.pi• 
talu Psychiatrycznym w WM• 
cie, 'obecnie w Ciborzu. 

Q8oby, które 7nają tego tnęż 
~Y7J!łę (patrz zdjęcie wykona• 
ne "' 1942 r.) i m.ogą podać je
go personalia. lub wskazać 
adresy rodziny, proszone są o 
listowne s·k<>ntaktowa.n;e Slię z 
KWMO w Zielonej Góne, ul. 
Partyzantów 40. 

We wtorek w późnych go-
dzinach wie<!zornych czasu 

warszawskiego Rsda Bezpie
czeństwa jednogłośnie prze
dłużyła do 26 grudnia br. 
mandat sił ONZ na Cyprze. 

Rada Bezpieczeńitwa pod
jęla decyzję w tej sprawie 
po przedyskutowaniu sprawo
zda1nia sekretarza generalne
go ONZ U Thanta. W spra
wozdaniu U Thant podkreśla, 
że spokój jaki w obeClllej 
chwili utrzymuje się lla wy
spie nie ffi·a trwałego chall."ak 
teru. 

IWk temu odbył się w Ł<>
dz.i I sejm~k klubów mło
dzieżowych Łodzi i woje
wództwa łódzkiego. Na:wiąza
na podczas tego spotkania 
współpraca olrnzaJ:a się bar 
dzo pożyteczma, wzbogaciła 
dziiiałalin.ość klubów o wiele 
nowych, imteresujących f.orm 
pracy z mlodz.ieżą. 
Korntynuując te nowe fOII"

my k0111taktów młodych dzia
łaczy kultury, ZŁ i ZW ZMS 
zorganizowały w rdku bież. 
w Tom.a.szowie II sejmik klu 
bów połączony ze zlotem mło 

dzieży klubowej. W sejmiku, 
który .stanowi jednocześnie 
~sumowa1nie 11."oku kultural
ncr<>światowego 1964-65, wzię
li udział przed.~taiwiciele 15 
kLubów z woj. łódzltiego oraz 
5 klubów łódzki~h. Uczestllli
cy obrad wysłuchali refera
t.ów n.t. dotychczarowej dzia 
łalnośai k1lubów młodzieżo
wych oraz głóWinych kie
ru.r>.l-c6w ich dalszej pll."acy. W 
dyskusji wiele uwagi pośwlę
ccmo ualrakcyjn:ieniu dz.iałal
ności klubów i ich ideowemu 
oddziaływaniu na młodzież. 

Pm:ygoito'Wania do wYstrzele
ni.a :rak.iety trwały około trzech 
lat. W ciągu tego az.asu grupa 
specjalistów z Instytutu Lotni

ctwa dOlkonała wielu prób, kt6 
re dotprowadzi·IY do Slkol!lstruo
wani.a ra•kiety mogą-cej w=ieść 
się na wysokość ponad 35 kti.-, 
lome<trÓIW. 

Ralkieta narz.wana „Met00r" 
waży 32 kilogl!'aany, Jest pna 
dwusto1pn.ioiw.a. 

Nie brak tu b&wiem rzeczy 
i ładnych i na.prawdę dobrych. 
Sama tylko brarr;.a bawelniana 
przedstawia ponad 500 wzorów 
tkanin. Szczególną uwagę zwra 
cają wśród nich merceryzowa
na i sanforyzowana koloro•wo 
tkana popelina kosz.ulowa oraz 
modna popelina na piżamy. 
Obie te tkaniny legitymują się 
znakiem „Q" (najwyższej ja„ 
k<>ści). z innych nowoi.ci pol
skiej bawełny wymienić można 
tkaniny wykończone apre•turą 
„drjp-dry0

, zm.niejs-z.ajątą ich 
gniotliwość, sukienkowe tkani
ny lnianopodobne, niemnące, 
wykouane z wlókien sztucz
nych, imitujące doskonale . na
turalne jedwabie, satyny 
i~p. W kolekcji welny do· 
ńi.inują tkaniny czesanko·we 
wełniMto·elan<>we oraz elano-
wo-a.rgon<>we; są to tkaniny 
bardzo wytrzymałe, odporne na 
zgniecenia. Nowością, zarówno 
wśród czesanek, jak i tkanin 
zgrzebnych są materiały z mod 
nym.i efektami (kolorowe na
loty, to:w. nopki itp.) z wló· 
kien poliamidowych i jedwabiu 
wiskozowego. Jedwab z kolei 
prezentuje szeroką gamę kolo
rów i wzorów pięknie mienią
cych się w świetle, zaś w eks
poo:ycji lnu wyró-.l.nia. się m. in. 
materiał odzie'U>wy, wykonany 
z mieszanki lnu z elaną, 
które to polączenie w pcważ· 
nyn1 stopniu wyeliminowało 
największy mankament lnu -

Rokowania francusko-algierskie 
Wczora.i odbyłia się także w 

Toma3'zowfo sesja młodzieżo
wa na temat irewolucyjnych 
tradycji ZWM i ZMP, Uczest
rucy sesji podjęli rezo1ucję 
dotyczącą kontynuowarnia 
pll."zez mtodzież postępowych 

tradycji tych organizacji. Re-\ 
etolucję tę odczytano na wiel
kim zgromadzeniu na Placu 
Kościruszki, które poprzedziło 
żakinadę ucZl!liów szkól śre
d!ni·ch. Wieczarem ui::z.estnicy 
sejmiku spotkali się z czion
kamd klubów tomaszowskich. 

Wodowanie 
MIS „Al. Zawadzki" 

16 bm. rozpoczęła się w 
Paryżu kolejna faza rokowań 
francusko-algierskich w spra
wie nafty. Ja.k wiadomo, do
tychczasowe rok·OWalllia dopro 
wadziły już do uzgodnienia 
stanowi.sik co do zrnadn~ozego 

problemu, jaikim jest sy;;.tem 
opoootko1wa.nia towar.zystw 
francuskfoh, mających ek·splo 
atować algierskie źródła na•f
towe. Obecnie ro•zmowy per 
śwjęooine są przygiotowain.iu 
oo.tatecvnego tekstu układu. 

Pll'zebyw.a~ący n.a Wyb.rrzetu 

Poprawa sytuacji Dziś 7. okazji zlotu młodzie
ży w Spale, w PaJ'kU Miej
skim w Tomasz.owJe oraz na 
przystani. odbędzie flę pod ha
słem: „Ziemi naszej uśmiech 
i piosenka" - wiele interesu„ 
jących imprez zorganizowa111ycb 

(Mańskim wicepremier J•ulian. 
Trnkacr:s•kti w towall':zystwie mi· 
nis1lra żeglugi J. Bu.rakiewicuł 
wziął w środę ud.ział w po
trójnym wodO<Wa'l'l.i.u trzech no
wy>eh stalbków w suchy.ro doku 
Stoczni tiJm. Komuny Paryskiej. 

Uroczys.tość miała specjalnie 
podniosły charakter, gdyż jeden 
z wodowanych statków, d-rob
n'ico1wiec o nośności 9.300 DWT 
prz=aozony dla PLO otrzymał 
na.z.iwę ,,Aleksander zawadzk i' '. 
Matką chrzestną nowej jedno
stki była wdo.wa - Stanisława 
Zaiwad2lka. 

na froncie przeciwpowodziowym 
gniotliwość. Na śro·dJwwej Wiśle, w re-
Postępującą stale „chemiza- jonie Puław utrzymuje się n.aj 

cję" naszego włókiennictwa wi· wyższy stan wody - 554 cm, 
dać w pawilo-nie nr 12 pra·wie natomiast w Annopo•lu zanoto-
na każdym kroku. Proponuje- wano mini.m.a.lne zminiejso:e[l.ie 
my zagranic7Jllym kupcom m. się poziomu Wisły. 
in. puszyste, cieple i bard.zo w rej0<nie rzecze•k Chode:Lki 
lekkie pledy z anilany, nie· i Ja.nówl<i, gdrzie za.mknięto ślu 
mnące apas7.ki, krawaty, obru- zy, w daJs.zym ciągu po•mpy 
sy. Oferuje'llly bogats:L.y niż przeta~zają po.za wa·! wiśl:any 
kiedykolwiek asortyment r>ro- po.nad &OO 1 wody na sekuindę, 
dukcji przemyslu dziewiarskie- aby nie dQlPuścić do wystąp>ie
go i odzie'~owego. Szczególną nia obu rzec-zek z brzegów. Na 
uwagę w tej grupie zwracaj:i Bugu i Wieprzu przy znaoznde 
nowe rodzaje podome-1<, efek· pod·wyższonym stanie wód, na 
townycb i wygodnycb wdzia- nie ob·walow.anych terenach zo 
nek sportowych. płaszczy oraz stały zalane najniżej polo<iome 
bielizny damskie.i i m.;skiej, łą.ki i pastwiska. 
wśród której prym wiodą nie- Sytua.cja n.a górnej Odl!'ze 
mnące koszule. staje się cora"' .poonyślniejsza, o 

Jest więc na co popa.trzeć czy•m świadczy odwołanie a-lar 
jest co sprzedawać. mu powodziowego dla powia-

_____ J_A_N_u_s_z_KR __ A_JE_w_s_K_i ___ t_ó_w_:_PT __ u_d!l'l.>ik, Gł•ubczyce, Ny-

Protest ambasadora USA w HRF 
został 

RIZecrllnli'k amerylkańsk'iej ad.mi 
nistracji wojskowej w BerJ.i.nie 
zach. zamierzał przeka'Zać <11m-

Dziennikarze polscy 
w Paryżu 

16 bm. na za.proszenie llran
C'USikiegio Minisitersotwa Spraw 
Za.graniC2lny'Ch przybyła do Pa
ryża 6-os-0bowa delegacja 
dziell'mikairzy pol&ldch, która w 
ciągu Hh:lniowego pobytu zo.. 
stanie przyjęta przez szereg 
os.abistości oficja·lnych, vwiedzi 
Francję ora.z za1pozina się z 
życiem i pracą jej miesrzJkań
ców. 

Pamiątki 

po G. Sand i Chopinie 
N a licytacji, któll."a rozpo

CUAlla się 11 bm. w hotełu 
Ramea.u w Wersalu wysta.wio 
ne zos.tały m . in. au.tog.rafy 
George Sa.nd or2z szereg pa
miątek po Fryderyku ChQlpi
nie. Wśród nich znajduje sfo 
rn. in. biała kosizula, którą 
wielki muzyk nOOlil podobno 
do fraka. 

Kronika====== 
===wypadków 

Dn. 15 l>m. w Rad•omsku, na 
jadący mo.tocykl prowad.zony 
przez Wiesława Łengowika na
jechał samochód, które.go kie
roiwca Józef Gruca, po ~\>rwo 
do•wan•iu wy.padku, zbiegi. W 
wyn.iku pościgu J. G. został 
za~rzymany. Ja<ląca na tylmym 
sie<lzel!liu motocykla pasażell'ka 
Ba•rba.ra Gala doom.ała ciężi~ich 
o!Jorażeń ciała, 

* ~ * 
Równie<ż 15 bm. w Gór.ze 

pow. Brzeziiny, motocyklista 
Ma.r.ial!l Pecyna spowodował z.de 

rzenie z samoehode1m mairki 
„Star". MO<to.cyklista doznał 
ob1rażeń ciala. By! Qlll w stanie 
nietr.zeźwym. 

* ~ * Wcz01ratl ·w Brzezi.n.ach kie-
rowca Tadeuso: Loba cofa•jąc 
saimoohOOem. m.a.r·kd. ,,v.rars7...a-
wa" ;po.trącił pr.zechod.zącą 
przez jezdlllię Stanislawę Ur-
ban. W•inę ponosi ,pos.zkodowa-
na. 

* :{. * w Wairtiko.wicach pow. Poodę 
bice motocylklista sta•nisł.aiw Wy 
pych, 'l>r!ZY w,leix:l2ie na bocz
ną jezdnię, s1powod.otWał zderze
nie z samo.chodem marki 
„żulk". Wy1pych prowado:ił •mo
tocyk.J. z nad1mierną szy.b•ko
ścią. Doizmat on poważnych 
obrażeń ciala. (rei!) • 

przyięły 
ba.sadorowi Zwiąvku Radrz,ieckje 
go w Ndemiecl<iej Re,publice 
DemOlkrMy=nej P. A. Br.asimo
wowi protest ambasadora ·crs.Ą 
w NRF McGhee w związku z 
ó.ncydentem, jaki wydar.zyl się 
w Ber1imie w rejonie Kanału 
Teltow 15 czerwca br. P.ro~est 
nie zosta1ł przyjęty i rzeczn iko
wi amerykańskiemu oświaaczo
no, że tego ro·cl·zaju pro.bierny 
należą do kompetencji wladz 
Niemie-ckiej Republi•ki Demo-
k•ratycvnej, 

Jaik poinfor.moiwaJ.a Agencja 
ADN we wte.rek łódź mot<:>ro
wa, 'w k~6rej znajdowały się 
dwie osoby na.ruszyła gral!l.icę 
państwową NRD z Berbkne.m 
zach. w rejOlll•ie Kanalu Tel
tow. P0igwalcenie granicy mia
ło charak1er wyraźnie prowo
kacyj1ny. Łódź nie zmieniła 
kursu nawet wówczas, kiedy 
posteru.nek g·r-.anic7.ny NRD od
dał str7...aly ostrzeg-av.rcze. W 
interesie fl.aioewnienia nie-narru
sza•J.ności gra.nicv naństwowej 
NRD ~raniczl!la straż otwo·rzv
ła {'ll~ień, w wyn!ku którego 
jedna osO'ba nr>niosla śmie•rć. 
dru~a jest ·ran.na. 

Pożar na nor(IJeskim 
tankOllJCU 

Na norwesldm tankowcu 
„Rooa Star", który zakotwi
czony byt w porcie w Rotter
damie wybuchł niespodziewanie 
we wto·rek w póżinych godzi
nach wieczo•rnych groźny po· 1 
ż.air. 

Wer:Uu.g prowizorycznych da
nych które nie uzyskały of1-
cja-ln'ego potwierdzenia, w ka
tastrofie statku „Rona sta.r" 
16 osób poni•osto śmie.rć, a 7 w
stało rannych. 

Płoną stodoły 
Onegidiaj w Kajkowicach 

pow. Piotr'ków, wybuchł po
żar. Stplonęla st.odola należąca 
do Piotra Pla.ohty. Przyczyną 
]Xl'Żaru b)"to za<prós:zenie ognia 
przez domowników. Wywkość 
sitTat - 40 tys. zł. Również w 
Kolo'l1ii Dobroszyce, pow. R:a
d<JimsJko spłonęła stodoła na
leiąca do. Ludwi'k•a Bogacza. 
S't'!"aty wYnosizą 30 tys. .zł. Po
żar SJP<l'WOdowal syn właści
ciela, 6-letn:i ohłoipiec. 

~PDIGDA 
ZalC'hrnur-zenie umia r1kowame, 

w god~iin.ach IPO!P<>ludniowych 
Sk!l:OlllJlo5ć do bu<rz. Te·m;peratu
ra maiksY'!lla1!na okol.o 24 stoip
n.i c. Wiatry sła·be, okresamii 
u.mia'l'>kowain.e, •DołUJd.nLowe. 

trec.l 

sa; Grodków i Strzelce. Fala 
kuLmLnacyjna, która pro:eszla 
od Raoiborza do Opola, zalała 
ok. 8 tys. ha, zata1piając p.oje
dyń-cze doany, leżące W1ldł·uż 
Od<ry. 

Wraz z poprawą pogody, na 
w.;.zystkich rzeJ<ach Rze=iw
szc-zyzny wody Qpadly poniżej 

s.ta:nów os·trzega.wczych. 
Na doLnym $ląslrn, gdzie od 

trzec:1 a.ni panuje ,piękna slo
neozna pogoda. sytuacja powo
dziowa ,poipraiw:il.a się. Wody 
na rzekach (z wyjątl<iem Odry) 
nadal opadają. Us•tępuje rów

przez członków klubów mł-0· 
dzieioiwych. .M. Kr. 

Impas w Brukse i 
Ubiegłej nocy w Brukseli 

za.końazyła siq dwudniowa se 
sjn rady ministerialnej wspól
nego irynku. w której ucze
stniczyli ministrowie spraw 
z·agra111icvnych i II'olnictwa. 

EWG. Jak dono.szą z Brukse
li, mini-.;trowle ugrzężli w 

dyskusji nad szcrzegóła!llli 
technicZlllymi i nie osiągneli 
po<!"ozumienia w izasadllliczych 
sprawach. 

nieQ: woda z p61. Aby jak na.j- 1--------------
s.zybciej odwodnić plantacje, Agencja Reutera pisze, ii 

Francja zabloko·wala drogę 
do stworzenia budżetu euro
pej3Jdego wspólnego rynku, 
poczynając od 19G7 roku. P od 
kreśla siq. iż istnieje :n:iewiel 
ka persipektywa, aby pro.po
zycje komi·sil wyko111awczej 
EWG w lllprawie nowych 
przepisów fi.nams•owych we-, 
szły w życie z dnaem 1 lipca 
1967 roku. 

rolnicy wykonują na polach 
rowy odiprowadz.ające i napra
wiają zntlszczone przez powódź 
urządzem1ia melioracyjne. 

W ciągu ostatniej doby na 
do·lnej Od•rze zanotowano dal
szy spadek wód. Jedynie w 
miejsooiwości Bieli.nek poziom 
wody jes.t wyższy od stan•u 
alar•mawego o plus 99 om, zaś 
w GozdO'Wlicach - o 103 cm. W 
Szczecinie na Odrze zachodniej 
i wschod:n.iej wody nadal oti>a
dają. 

Klęska powodzi 
na Węgrzech 
K·lęs:ka ,powodo:i, ja.ka dotk.nę-

· ła w roku b-ieQ:ącym Węgry, 
jest najwięk.se;ą na przestrzeni 
osta·tnich stu lat, a swoimi roz 
:rnia1rami przewyższ.a wielką po
wódź w roku 1954. Najbardziej 
krytycz.na syituacja panuje w 
rejontie Mohacza w pobliżu 
?ranicy j .u,goslowiańsk>iej. z 
miast.a tego ewatkuuje się lu
do:i. 
Niepo·kojąca sytuacja powsta

ła równ.ieG!: w Buda.pesze<ie, 
gd.ztle DunaJ osiągnął w środę 
84-0 cm. 

WStE)p na W~ Małgorza~y 
został z.amk.nięty. z Wyspy Mat 
gorz.aty usunięto zwierzęta, któ 
re przawiezi·ono w bez.pieozne 
miejsce. z mie<s,7Jicalnej części 
Wyspy Cze\P€11 e•wakuuje się 
stopniowo ludzi i umieszcza się 
ich w budy.n.ka.eh szkolnych. 

• LONDYN. - Pll'<Z.ebywają
cy w W. Brytanii na zapirosze
nie Uniwe„sytetu Londyńsk.Je

go pr.o~. J. Sz.ozepailski wy
gtosit 15 bm. w „London 
Schoo.l of Economics" wykład 
na iteunat s•polec.znych aspek
tów 1Thdustrjalizacji w PoJ.s·ce. 
Wyikl.ad zgromadził licznych 
;przedstaw<Lcieli londyńskich kół 
naulto•wych d. etkQlll.oroicznych i 
s-potkat się z du:i:ym za1.n.tere
so1wainie1m. 

• KAIR. ·- ~lolll.ek Komi-
te:cu Ceintra·1nego Narodowego 
Fr01I1tu Wyzwolenia Wietnamu I 
po~ud.niowego, Nguyen van 
Hiieu pm:ebvwający w ZRA u-
d.zie•lił wy·wlia·dU kairskie•mu 
dziell1lll.bko1wi ,,Al Al1ram''. 
Nguyen Van Hieu przeciwsta
wił s1ię ewemitrua1nemu ud.ziało
Wi [przedstawdci<:li marionetko
wego rządu sajgońskiego w 
obradach drug.ie.go Bandungu. 
Uzasad111iając swoje st<inowi1sko 
stwie•rdził on, że w takim wy
padku :na konferencji afry1kań
sko-aztjatyckiej obec.ny byłby w 
rzeczywistości Waszyngton. 

• PARYŻ. - Minister lotn.i
clwa cywilnego ZSRR, E. ·Łogi
now, przybył w środę do Pa
ryża :na zapro..~zenie dyrekrtoir.a 
generailne•g0 francuskiego to
war.zystwa lotnicze1go „Air
Frainoe''. 

Z ostatniej chwili 

Posiedzenie 
Rady Bezpieczeństwa 

W środę, 16 bm. w późnych 
godzinach wieczornych cz.a.su 
wa.rsz.a.ws1ldego zebrała się Ra• 
da Bea;pieczeństwa, aby w d:.I• 
szym ciągu rozpatrywać spra• 
wę zbrojnej interwenc,ii USA 
w Republice Domintikańskiej. 

Z SĄDU 

Zeznają pierwsi 
os'karżeni 

Francuski ośrodek nuklearny 
WCZK>raj w prooesie a.ferzv

stów mięsnych Sąd Wojewódz 
ki m. Łodzi rOZlPoczął pr..e
slucli.iw<inie pierwszych osk:M' 
ż<Jlllycll.. Zeznania slda<lal: fak
turzysta magaZJ"l1.IU wyrohów 
gotowych LódZlkic:h Zakładów 
MięSJnych - Ka·ZJimi€'I"Z Ci
chosz (Zgierz, Myśliwska ll. 
Przyzmal: ssię on w całej roz
ciągłości do wsipóldział<mia w 
przesitępczej szajce i stwier
dzH, że jego u<l'zi<W: w kra
dzieżach, któryoh suma. jak 
jll!ż informowaliśmy. sięga 10 
mln zł, wynosi~ „tylko" ok. 
4 mln u, z czego czysty zysk 
- 5 <proc. 

na Pacyfiku 
Rząd ~ranCUSlki za.prosi! 

osrt.a:tmio dziennd·karzy dia zwie 

dzenia budrującego się ek.Slpe

rymen.taiLnego ośr-Od'ka nuklear 

nego na Pacyfiku. 
Prace nad budową tego 

ośrodka - podaje AFP - po

sunęły się w ciąigu rok.u wy

dabnie na.przód. Zesipól: baz 

składa się z trzooh ośirodlków: 

ba.zy zaopatirzeniowej w Pa

peete (Tahiti). bazy ~racyj-1 
nej na Atob Hoa i dwoch WYSJP. 

na których przepirowadza.ne 

„, Gra _ją ce"" 
Naszym producentom płyt wy 

raź.nie przyświecała zasada „z 
płytą na wczao;y", bowiem o
sta1tlniia seria ,,g·raijących'' norwo 
śCli u•trzyimana jest w nastiroju 
z:c1ec;yd•oiw.an.ie rela.ksoiwym. 

Na czoło wysuwa się od daw-
· na za.powiadany recital zma.r
łe.go .pr,zecl paru laty „barrda" 
Wa•rszaiwy - ,St.. Grzesiu•ka. 
Płyta nosi nazwę jednej z ipio 
~enek śpiewal!lych przez nieg·o 

„·Ni.ie ·masz ow181Il.ialka .ll'tad 
w.a1rsuuwiaika". 

DWlie inllle IP!yty - „Z melo
dią i 1piosein1ką dOO'kotła świa•ta" 
i „Ry\tmy młodych" - to 11'<>
tTospektywm.y .p1·zegląd krajo
wych i za,gral!lioonych przebo
jów. iktóryoh stairosć się ,,nie 
iima·~ 

Mururru.a i Fanga!taufa. 

Austriacka pianistka 
lrnncertować będzie 

w naszym mieście 
W pi•ątek i sobotę wyistąipi 
jako solistka koncertów sym 
fonic21ny00 w Fi~hau:m.onii Na
•rodowej wyb11ma austri1acka 
pia111is.tka Ingrid Haebler. Po
na.dto artystka <la 22 bm. •e
rnta.1 w War-szaw1e, a 25 ~ 26 
bm. koncerti01Wać będzie w 
Lodzń. 

, • 
DOWOSCI 

Do ba1rdziej li.ry;cznego n.astro 
ju us.posa,b•ia płyta „Dla mo.jej 
m.aitki" (l,ij>iewa Berrna·rd Ła
dysz). 

'W\rjątllkowy „-uirodz.au" morżma 
tym razem o<lm.o<tować ku za-
dO<WO.Jeniu mHosników ja=. 
Wystar·czy wyimien.ić 2 lon.g-

OslkaTŻO!ll.y wyjaśnił także 
S1ZCZegąl:y 2Jwiąza1ne z m€ch"
ni zimem dokonywania kradzie
ży. S't:w:ie!OO'ZIH, że podl!"aoiano 
faktu.Ty, zmieniając niektóTP 
liczby jak nip. z „9" '!\a .,2" 
!1ub „3", niszicz-0nio kwity i 
do1kumenty itd., itp. Podał 
ta·klże na.Z:wi:ska i adresy kie
r-0wnjfkow sldepów MHM. któ 
m.y odbiera:li kradziony to
w.al!" by g.o następnie na wła
sny' rach11.mek sprzedawać w 
p-Old!leglych sobie placówkach. 

(jp) 

Ze sportu 

Polska Bułvaria 
playe z nag·ran.'iarni „Kroaiki W _,,, • 
dźwliękoiwej" z ostatniego jazz- ni=•zieię, 20 bm. rozegra_ 

Sofii międzY'Pań
b-Okser9ki Bul-

j.a1mbo1ree CJ1raz pderwszą płytę nY zostanie w 
z ser;.; „Polish jaz.z". sl'wowy mecz 

J'aJk rz.iwyllcle lkil!ka daw.niej- garia - Polska. 
szycih ' <i.OIWJ"Ch melodii przed- Dru:ż.Y'!la poilsk.a ~i W 
st.aiwiatlą popu'1.atrm•i .piose.nk.arze na.stępującym sklatdżie: Czem-
- F'ryderY'ka Elkana („Batr- pitk żydaczek Milczewski 
man"), Tadeusz Wożn!a'kowski Rybsiki (Ja~·osz), Ruilkows.ki'. 
X„Zirnowa herbatka"), Jerrzy Kasprzyk, Siodła, pta1k (Kucz-
Po.łomstki („Ben A.ki.ba"). • Dierzl. Dr~ i Jędir'2.~ki. 
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Refleksje nad statysivkq 
Księżycowy wehikuł 

Wypadek przy pracy 
Był taki okres, gdy główną winę za wypadki przy 

pracy przypisywano przestarzałym urządzeniom. Są• 
dzono więc, że generalna modernizacja przestarzałeitll 
parku maszynowego będzie najlepszym lekarstwem na 
ich likwidację bądź ogramiczenie. Tymczasem, mimn 
corocznego wzrostu nakładów finansowych na. bezpiP
czeństwo i higienę prac31, ilość wypadków nie ulci:";\ 
bynajmniej radykalnemu zmniejszeniu. 

w 1955 r. na bhp wydano 
w nas,zym kraju 3.3 
miliarda złotych. W 

tymże samym rokl\l zanotowa 
no 177 tys. wypadków. Cięż
kich wypi:dków - 23,017. 

W 1962 r. w)l'dano na bhp 
ponzd 7 miliardów z.I. Wy;>ad
ków zanotowano 162 tys. 
Ciężkich - 33,862. 

Jak widzimy. nakfady na 
bhp wzros·ły w tych latach 
1>0nad dwukrotnie, natomiast 
licrz;ba wypadków 7ltnniejszy
ła się zaledwie o 15 tys. Jed
nocześnie liczba wypa<lków 
ciężkich. a więc najgroźniej
szych wzrosla o około 10 tys. 
W świetle statystyki czynni
ki toohn.iczne przyczyniają 
się do wy;padków zaledwie w 
lO proc. Za pozostałe 90 proc. 
wypadków odpowie<lzialno§ć 
spada na sa,m~h praeowni
ków. Podobnie jest w innych 

Jon Koorowski 

krajach o wysO'kim stopniu 
uprzemys.lowienia m. in. w 
USA. 

O dwiedziliśmy ni€<l•awno 
tkaJnię w ZPB im. Har
nama. Więksr>..;0ść robot-

nic, mniej więcej około 90 
proc. (czyżby przy'!)adek), nie 
miała na głowie chustek. Oto 
tłumaczenią j<kie i>odawa!y: 
.,W chustce jest mi za go
rąco", ,;"'rłosy się niszczą'', 
.,zaporn.nialam", „uważam, że 
nie ma żadnego niebezpieczeń 
stwa'', „pierws1zy raz słyszę, 
że trzeiba mieć chustkę przy 
pra.cy", „w chu;s;tce mi n.ie do 
twarzy" ... 

Or.zywiście, }est to tylko 
drobny wycinek zagadnienia, 
'le p1'.'zykład w i'kimś stop
niu chara·kteryzujący stoounek 
pracowników do bhp. Nagmin 
ne nieprzestrzeg.anie zasad 
bhp bierze się w opisanym 

Szukanie 
pamiątek 

Z 
Poe'Wnokią niejeden powie, źe to prowincjO.OO!i.zm, 
ie zarażenie si.ę sta.rą polską c/wrobq „baciUus 
polon-i<tati.s", że wreszcie jes.t t.o u,legan.iie wyś-mi-a-

nej praktyce pwbllcys.tycznej, s·treszczającej s<ię w sfo· 
iooch „sł.oń a s1prawa pols1ka". Możliwe, że to w~zystko 
prawda. Więcej: że nara.żę się na śmie·ch i szydentwo 
ro.dzimlJ'Ch Europeojczy11vóUJ. A niech tam! Człowiek )est, 
ja·k:i jes·t i i.n ny być nie m-O<Że. Ja. tak.że nie będę ~nn_y. 
Ilekroć zdarzy mi si.ę wyjechać za g-rm1.icę, za·UJsze im
teres·uje mnie nade wszys•blw to, co cudzoziemcy wiedzą 
o nas i na.szym li;,raj-u, a taikże, czy na1t· raifi,.ę w swojej 
pod'l'óży nia d.awne i nied,iwne ślady polsikie. Nie mo
g/,o być im.aczej i w tej podróży. W maju bieżqcego ro
lo-1t wojużowale>m po Niemieckiej Republice Federalnej. 
Bylem w Ha.1nbwrgu i Di.i.s:sel<l0<rfie, Kolon.ii i Bonn, 
Frank.furcie nad Mene•m i Heide·lbeirgu, w Monachium 
i. -ma~ym mieście'· Ma•rktr:edwi:tz. · I n<.vt-uralnie posz·U<ktwa
l<!'Tn skrup1aatnie miejsc, zu;iqzanych z imienierm z7,1.a
nych Pola/ww, kitó'l'ZJI bądź tu byli przejazdem, bqd~ 
zaJ:rZ!frlia.li się n.a d!liUżej, bqdź situ.dliowa.li. Najcieka,ws.ze 
pod tym wz..g.lę{/erm o·k.a.zaly S<ię dwa mia.~ta. : Heid-€!l'.>erg 
i Monachi1tm. Oczywiście wied.ziafom o tY'm już wcześ
niej, przed wyjazdem .. Al.e oo imn~·go wiedzieć coś z lcro
niik i historh, a co mnego sitwi-erdzać to samo na 
miej.sc.u. · . 

ie bez petvne<go wzrusz-em.a oglądaleim mury S'tarre-

N go uniwe<rSY'f.et-u he.idelbers;kiego (wsze~a1~0 mlod
~ze:go 00 na.szeij Ja.gU!'llon,k:i o la.t dwaidz1e1w1a dUJa], 

odzie w r: 1866 Adizim Asnyk atrzyma.l dok1to.r<llt z socjologii. 
Ten poe•ta doct:us z pewnością nieraz przechadzał si.ę 
nad Nec.l>arem, kitóry płynie p-rzez n.adzwyczaJ malowni
czo położone mi-as;to: Może właśnie s·ie<lzial w tej sali, 
którą oglądałem i gd~e sluchalem, jak ml,o.dz~ poloniści 
czytali po polslvu (IJ.ard.ro dziwnie wymal!'i.(l!jqc pols'~.ie 
slowa) w.spólcze.sne wiersze n<1•szych poetow. Oc.zyuns
cie nie wiedzą o"'li, ż'e tu ,1.tui/;iowa-l Asnyi_k, ani o ~· 
że blfl w Heidelbergu Mickiewicz z Ody~erm,. a takż~ 
Zygmunt Kra.sińslci. Takie fa.kity 2'MJą Jedynie ,ucze~ 
specja•U.ści i my, Pol.a.cy, lotó-rzy wszędzie na swiecie 
szukmmy §Zadów pols;ki.e•go tułactwa. A z nowsz-y'!h f~k
tów? W Heidelbergu 11<1q}i,sa~ JMoslaw I~szik1e1mcz,. J~,~ 
.sam wyznaje w tomi.e ,.Książka mmch WS'pom.men., 
dramat „Koc'fuzn,kowie z Werony". Nic dzi.wnego, ze 
ma on sentyment do Heidelbergu i że batrdzo kvdme 
opisuje swój po·byt w ni!m przed wielu Ul•tJJ. 

S.tolica &UXJ.riii, Mon.achż,um, wiąże si.ę z pairoletn1m 
pobytem w ninn S.t'anislawa PrzybyszewS1kiego. Po
-~zedlem na RJU.ffbni.st·ras•se, by popa.trzeć na dhm 

wypadkJU z lekceważeni.a („za
pomniałam"). braku przeświad 
ezenfa („uwzżam, że nie ma 
żadnego niebezi>ieczeństwa"). 
niezna,fomośei („oierwszy raz 
słyszę"). 7ic względów estetycz 
nyeh („w c'.husitce mi nie do 
twarzy"), :re w-z.gęldów wresz
cie pra.ktyeznych („za gorą
co") itp. Z tych t.o właśnie 
\\-Z.ględów walka z wypadka
mi, poz,ą należytą dbalośc-ią o 
bezpiecrze1'i.s:two prae:v z teeh
niC'Lnego punktu widzenia. J>O 
winna koncentrować się na ba 
da.mu zjawisk \\'Pływających 
na wypadkowość powodowa
ną pnez samych praoowni
ków. Dziś więcej jest wypad
ków z powodiu zlej organiza
cji pracy niż z powodu złe
go stanu urządzeń tech:nicz
nych. więcej z powodu zlk<>
holizmu. zmęczenia, C'horób. 
niewłaściwej atmosfery w pr-a 
cy i w domu ni·ż z powodu 
wadliwego zabezipieczenia n:ia 
szyn, braku lub złego stanu 
ochron itd. 

Tymczasem cała służba bez· 
pieczeństwa w zakładzie p.ra
cy nak1ermvana }est na ~l!-
mi.nzcje prz.yczyn techn1C'L- · 
nych, które - jak podkreśli~ 
liśmy - powooują przec:ez 
tY'łko 10 proc. wypadków. Do 
walki z tymi 10 piroc. zaangażo
wana j€'Slt w przedsiębiorstwie 
administracyjna służba bhp, 
soołeczna sJużba bhp, technicz 
n.a służ.ba bhp, sipoleczna i 
techniczna służba bhp spoza 
przedssiębiorstwa oraz Pań
slwoiwa Ins.pekcja Sanitarna. 
Do walki z eliminacją przy
czyn społew;no - psychologicz
nych. które powoduj;\ 90 proc. 
~ypadków, praiktycznie .. , n.ie 
ma nilwgo (!) Przyczyny tie po 
prostu wyluacz..a.ją poz~ koll?
petencje dotychczasowe] słuz
by bezpieczeństwa i>racy w 
zakładzie; wyma.g.a,ją one bo
wiem sze.rokieg.o za.angzżo~Na
nia sipecjalistów z zakresu 
fizjologii, ps.ychołogii i socjo
logii. 

R owoczesny przemysł po
sługujący się szybkimi 
i skomplikowanymi ma-

sr.zynami wymaga od pracow
ników j'l.l:Ż. nie siły fi,zycznej. 
lecz sp·nwności umysł.u , ;z.ręcz
ności. szybkości i dokłaidnoś
ci ruchów, uwagi,· orientacji" 
tedrnicznej, wyobraźni prze
strzennej. opanowznia i wresz 
cie inteligencji oraz właści
wego stosl\lnku do pracy. 

Biorąc to pod uwagę oka
zu.je się, że dobrze praC!Ująca 
zakładowa służba zdirow1a mo
że mieć większy wplyw na 
zmniej&zenie ilości wy.pad:ków I 
niż dobrze pracująca zaiklado
wa służba bhp. Utarło się po
wiedzenie, że pierws,z.ym be
hapowcem w zakładzie jest 
dyrektor. Faktycznie zaś 
?ierwszym behz1powcem jest, 
a przynajmniej - moim .zda
niem - być powinien lekairz. 

Powa<iiny wipływ na w.z.r-O<St 
liczby wypadków ma zmęcrze
nie. Powodów zmę<:zC."'ll'la jest 
wiele; CT.a.sem będzie to brak 
wtasciwych kwalifikacji cza
sem źle ustawione norm);. nad 
mierna ilość 'P!'acy nad 1 iczbo
we.j. rlu?.e :rwtężenie hałasu złe 
ośwlctlenie, niewJaściwa ~rga
niz.acja wypoczyn.ku poza pra
cą, w dnl świąt"!Cme o-raz w 
c~S·ie. url'?'pu. Częste pnypad
kt d7-1elc.n1a urlopów na killlrn 
nawet kilkanąście części, nie 
spe-1.niają podstawowe.go celu, 
jakim jest regene-rac ja sil pra
cowni.ków. Czę.sto wy·korzystu
ją oni urle>py na wykonywa
me prac domowych, za.mi3St 
na wypcx:zynek. Nadal, mimo 

starań i wys.ilk ów ze str o.ny 
związków zawodowych, istttlejri 
duże dysproporcje w r<:ocz"sta
niu orzez robctn~ków z Jo· 
stępnych form wypoczynku w 
poró'"'Ttaniu z pracownikami 
umystowY'ffii. 

W res.Y.!ie w Lodzi. gdz.ie 
wskaźnik zi: trudnieni2. 
kobiet w przemyśle iest 

najwyższy w skali kraiowej. 
na mo.żliwość właściwego W'Y
POCZ'Ynku po pracy wplywa 
też stan za.op<:trzenia i usług. 
mechanizacja prac domow.vch. 
rozwój sieci 7..łobków i przed
szkoli. Na wzrost liczby wy
padków ma znaczenie r'iw
nież atmosfera w pracy. Nie
prawidłowo uks-ztaliowane sto 
sunki między ludźmi pri:ey 
stwa·rzaią mnóS1two konflik
tów. które. mogą powooować 
roz.drażnienie, niezadowolenie. 
poczucie krzywdy. wzajelll'm:i 
Wrogość itp. Dlatego t.ak waż 
ne jest zatrudnianie psycho
logów i socjologów w przed-

. siębiorstwach. Nies>tety. na te
renie Lodzi obserwuje się 
wśród dyrektorów dziwny 
brak przekonania w sk:utecz
ność i>r<cy wspomnianych spe 
cjalis.tów. 

N ieS'Zic:zęśliwe wypadki :zila
rza.ją się w za.ltladz>ie naJC'.tęś
ciej w trakcie l)I'a.ey. fob źró
dła jed.na.kże sięgają w więk
srz;ościi dalek.o p0'2l3 · produk
cję. 

KAROL BADZIAK 

W Zakładach Lotniczych Hughes w Los Angeles 
(USA) prze-prowadzane są próby z księżycowym wehi
kule·m (na zdjęci.u). który zgodnie z pl.ana•mi Agencji 
Aeronautyki i Przestrzeni Kosmiczne1 (NASA), ma być 
wystrzelony na Księżyc i ta.m /,agodn.ie [.qdować w lcoń
cu 1965 roku. Aparat te•n. o wad.ze ponad.. 1000 k.g i oko
/,o 6 metrów wywie.ości ma po W!flądotvani1.1 przekazać 
na Ziemię o·bra.zy telewizyjne powierzchni Księżyca. (x) 

CAF 

Pigułki na wszystko 
9 Kompozycja w tabletce 8 Najnowsze możliwości 

H 
lstn!eje piosenka e pierozkach z grzybami, kt6re po

magaJą na WS2iystko, nawet na. „szarą codzienność". 
Dużo w niej oczywiście fantazji autora. Istnieją jed• 
nakże pierożki, wprawdrzie nie z grzybami, ale w po· 
staci pigułek, które rzeczywiście pomagają na wszyst-' 
ko potrafią nawet ubarwić ową „szarą codzienność". 

PI GULKI 
Z NADZIENIEM 

Swiatowy przemysł !a.rma
ooutyc:zmy produltuje dziś 
specyfiki w postzci pi.gulek 
niemal <los.łownie przeciw 
wszelkim sohor:z.eniom. „ Slm
teozmość ich clziailanla bywa 
mniejs·za lub większa, nie 
zawsze zresztą odczuwalna 
bezpo&rednio po zażyci.u pas
tylki. Istnieją wszc:kż.e pre
paraty, które działają jak nar 
kotylki: j-ec11ne . pobudzają, 
podniecają, O'.Ż.ywiają (arnphe
tami·ny), i·nne :anów (harbiiu
raty) - uspokajają, hamują, 
usypiają, Ogromne i'lości ta
kich leków w różnych od."Tlia
nzah pojawiają się na Za.cho
dzie; wiC!le z nich i>rodukuje 
rc'>wni& nasz przemys.l, a w 
labora:toiriach iinstytutów przy 
gotowuje się nowe, dosJkond
sz.c pre:pa:ra ty. 

Często z przepisu leka't"Zll 
używamy środków uspokająją
cych i nasennych. Stosujemy je 
zwykle. gdy prz.eciążeni pra
cą um)"Słową nie możemy 
zasnąć. Wr·eszcie pod działa
niem barbituratu z.as'Y!>iamy, 
a~ ra!l1o trudno dojść do sie
bie. Czl-owiek j~t senny. o
ciężały. Przyd<l'by się wów
czas jakiś środek pobUJdz.a;ą
cy. W zastępstwie pij€my 
mocną kawę, która powoduje 
m. in„ że wie~rem znów 
nie możemy za.sin.ąć i ucieka
my się do meprobamatu lub 
ait.a.rax1U. 

Alby ułartwić żyQie klienforn, 
ti•rmy farmaceulyczme w USA 
zaczęły ostatnio prooukow;o ć 
pi.gułki trzywarstwowe o ści
'§le ·· ~reślonym czasie d'l.ia
łania. I tak na J>rzyklad ze
wnętrzna warstwa powoduje 
natyoomjag,towe :isaśnięcie, a 
warstwa środkowa-, najgrub-
sza, za·pewnia równomierny 
spokojny sen, obHc7,ony na 
określoną ilość g,odlzin. Wre
S2JCie oistatnia warstwa. a ra
czej już jądro pi.gulki, ·dzia
Ła. jaik: burlizik, prizy czym 
wprawia czilowieka od razu 
w radosny, wesoły nastrój. 

IS'tnieją też inne kombim1-
cje „inadzienia" pig:ulki. Pro
dukuje się np. pigułki wieło
wa'l'Sltwowe. w których waT
stwy lekarstwa <>drliZielone są 
Od siebie błonkami symtetycz
nymi o różnym słJopnju roz
puscucza lności. Taikie lekar
stwo działa nie jednorazowo, 
lecz przez dłuższy okres. Sto
&Uije się też kombinacje pre
paratów leczniczych przeciw
ko kJ,lku chorobom. na które 
cierpi pacjent. Jedna z firm 
amerykańskich pobiła swoisty 
!l'ekO<rd, wypuszczając na ry- , 
nek J>i igulkę zawierającą aż 
400 mikroskopijnych doz :róż
.n)"()h leków. 

KOMU PIGULK'Ę? ~ 

ków, a nd-ewiele mniej nłz 
po<l wpływem nad'l.l:Ż.ywa:n:ia 
alkobolu. 

Nic więc diZiwnego, że trzeź 
wo myśllący ludzie w tych 
.krajach. gdzie ba.rbi tmaty i 
amphetam.iny 2'Jllajdują ,się w 
wolnej niema1J sprzedaży, do
magaj.ą się ściislej kontroli 
nad produlmją i dyslzybucją 
tych specyfików. Zbyt świeże 
są jesreze w pamięci tragicz
ne skulki używ.ania osławio
nego thalidomidu i z;byt wy
mowne statystyki pI"2leSltępstw 
i W)'pad!ków. 

W. KUL. 

Ze świata 

Biie dzwon 
paryskim halom 
J„tniejące od SM la.t słynne 

targowisko w sercu Pa.ryża zo· 
stanie niedługo zlikwidowane, 
szpetne hale rozebrane, a kra• 
my przenie&ione w pobliże lot
niska Orly. Ta. usprawiedliwio• 
na m, in. względimi zdrowot
nymi decyzja władz miejskich 
wzbudziła żal miłosnik6w sta
reKo Paryża, chociAż i oni 
przyznają, że osiemnastowiec-z.ne 
budynki hai nie ~eszq. uro• 
dą. 

Nad ~poda.rowaniem te
renu, ZJOjmow;;ineco do tej JIO• 
ry prze-z hale toczy .-ię dysku• 
sja. Uważa łiię powszechnie, że 
cokolwiek powstanie na tym 
miejseu, powinno ~tlić się jed• 
nym z n~świ~nie,iilzych zało• 
żeń miejskiell od c=su, i:dY 
stołeczny pno!ekł Haussmann 
stwonył przed 101 Iaty pary· 
skie bulwii.ry. niszcząc przy tym 
zresztą niejeden. ułlytek daw· 
nego Paryża. 

pod nwmuerm 12, gdzie biedo'uxi.~ (Źle mu s1.ę wtedy po
wodzi.ro) Przybyszews-ki. Badacze s<to.sunlc<J.w km-Ulłral
nych 11-ie•mieolco-pol>s<kich poika.zywaH mi kna,jpę, w któ
re.j Przybyiszews·ki ja4al (i pija·l). A iJlu przebywa.to w 
Mon.achiu·m ma/<1 . .Yzy, profe.sor&tv, poetów. Tak sobie 
myślę, .ze opi·sanie tych pobytów, to bytby chyba 
)mf.zięcziny temat dla młodych bada..czy. Mówił.em o tym 
w Bawa.rskieij Bil>l·iateice Pańs·tuxn.v.e-j, gdzie w dzwle 
s/.aUJis<tycznym znajd.uje się oko/,o trzyd.<i~s.t1t1 tysięcy pol· 
s-kkh książek - dawnych i powojenn.vch i odzie z pew
nością nl,ożn.a zna,/eźć wieco ma.te,riatu do WS"DO'm'Tl.iainej 
pracy. 

------------------------------mały . si.ę, l>o ich oczom wkazaly się tablic;i,ki z n®i.sa-
mi: „Nie <fe"Piać trawników". Czyż zdyscypli•nowany 
obywateil niemioecki może podeiptać tra~vni.ki; skoro nie 
ma na to przy.zwole·nia? Ale fta~ty na ook. W maju 
1Jpl1ł1lęla drwttdzie.s•ta roczmica za1kończe<lli4 wojwy. Cie
kaiwy byleim, oo w pi.smach niemieckich p:rzecz11'tam n« 
ten teimait. Gazety niechę-trnie Jn,ęa.ly o winach i z.brod
niacih . h~:i'lerowsiloich. Zbywa~y to jakby póZgę.b1ki.eim; 
p:rześfa,zg1waly się nad . tym.i -~~i. a.k.cewtuj~ raczej 
podz.ial Niemiec i nieszczdcia, j{J)ki.e ich, Niemców, 
si;o1t.Tw_ly za;raz po wojnie. M11ślę, że Z7l.(J!korni1cie ująl 
lc1edys t;ę ~wei.ęti-ę p:rezyderm Franc;Ji., V~nrcen't A·uriol 
1otMy powiled.ztia~: „Jei,9te1Iwiy gotowi zGĄ:xnn·nieć, cos.m~ 
od Niemców wy.cieJ',pieli. ale pod wa1'Wn.kiierm, że en.i . $a
mi o ti~ 11.<ie z.apomnq". Niemcy naqchętniej by o tym 
wszysit<kvm z.arpomni.eli i wyrmazail.i z pa~ci. N;e twieir
dz~, że "'1'szyscy, W .swojej podrróży naipotikałem 10a brt· 
dZ'l, o ·1ot<>ryoh mogę mówić tyl.ko dobrrze. Sq wśród °'l'ich· 
pijsairze, ucze.ni; dn1.Chowni, dzi.en111iikarze, dziala.cze stu· 
denci. To oni w&iświe podjpi,001/Ji ptrOlf;etst p:r:z.ecVwlw' u.ka
z!J'l.l'(JJni!u oS'ioę w NRF 11.eohiłtJlerows/oi.elj gazety ;,Nati()<1la.l.
Zeilt>ml(J 11nd So«/4-a.f.en-Zei.f:tmg", To cn.i mówiią: „NG!Uo
na;l-Zeilf!um.g" ro 11Ja1S.za /iat/,ba. 

Ułatwienia: w :nabywaniu 
ll'óżnych śrooków podniecają
cych i uspokaja.jących prowa
dzą w niektórych krajach do 
wręcz opilcik.anych skutków. 
W A.n11<lii młodzież nielegal
ll'lie nabywa środlki podnieca
jące u barmanów podrz..>d-
111vcll resitauracy}ek i raczy 
się nimi pod lemoniadę na 
dansiil.l!aoh. zabawach i spot
:ka.niaoh t.owzTZysk.ich. Rezul-
112 ty 0'9iągają przy tym nie 
gorsze od niekotócych naszych 
młodzieńców, zai>rawiających 
się regu'1ar.nie winkiem „,Pa
tykiem pisa!l1ym". Niemal we 
wsizy9tkiah krajach zachod
nich środ!k.ami pod'nieca.jący
mi dopi.nguje się sportowców. 
Da.je to doraźne wyniki, a,Je 
iI'll'jmiJje zdrow1e, pawod1Uj e 
kQllliplleksy. 

Synowie Sou da 

Jeżeiti chodzi o tt,'8fPÓkZe.S11.ą Mera.turę pol.9kq to spo
śród ksiąźe.k wiebu tlumoczonych autorów '11"1'.~zych · 
trzech zdobyło sobie pew114 popularność, i to jed!fn~ 
w kręgach mrelekl'U.alnyoh. Są to; JetrZ')/ S•ta.n.iiseaw Lec· 
którego „MyA'li nieuczesane" u.ka.Z'llją się wciąż w ~ 
wych wydani<Vch, Slawom~r Mroże-k, lctóreigo szitwki g:ra
ne były wa kiihlou ocena.eh zaclwdin.1-0"n.ierm.ieckich., i Leszek 
Kola.Jwwski, posiadia<j~y dair, ja·kiego filozof<>wie n4e
tnieccy na ogól nie .posi:<Jdają: umie p~sać ja.sno o &;J'l'a· 
wach lf:in.ldnych. Cz11tefr1:11k, k•tÓT'JJ doczyta.Z do tego mi.ej-
8'Ca mój feŹ·ieiOOrn, my,ś:li za.ipe<wne: czy on nic a nic nie 
powie 0 >nnych s.pra'IJXWh? .Na prz~ldad o. f.yim, co myślą 
Ni~m.cy, ja,k żyjq i czego srię po nich mozn;a ~,podziewać. 

O ty<m że w NRF Jl!1S'1: wysoka s-topa. zyo1owa., Wie
my' z wielru jtJit donie_&ień i roz,ma·~tych ?UJittikowvch 
i niem.aiwkOW!}'Oh a1Ul!lJ.Z t.mv. ou.cDu goą>odarczeao. 

Saimi Niemcy powiada;jq: cud to są ameryloa.ńs·kie pie-
11 i.ąaz.e i narsza !Pl'acowiitość. No ta.k: sq om vr~. 
~ktrupwl.a>tni· i zdyscwli1WUXJr11Ji. Przi;pomi>na. mi ~i.ę 1'u 
Petona anegdota n.a tema•t ni<efmiecikiego zdy8'C1J!Plimotoa.
nia. W r. Wiormy Lu.dćw nie udxi.lv się w jeidnyim z mi.a
s-teczek niemieckich pewne wwżne przedsięwzi.ęcie. Trze
ba był.o mi.am.o<wicie sforsO!Wać pal.aic, przed ikiMyim roz
ciqgaly się dluiże .1Jrawni>1ci.. Sztiwrmttjące oddzi<IJły =trzy• 

Ale czy ci siprawiedliwi mogq wpłynąć w sporsóó =
sad"Wiczy na bierg poliJtąfik:i, na dz:iakz,lność rewiz.jmlli>s.tów; 
neojll!SfZy.s•tów, a.wtorów roz.m.Mtych odlwef:O'!.l:!yeh boroszur 
i f1)wbCtk.acji? To jesrt W'laJśni.e pytam;i.e, letóre t.aim; .., N R.F, 
i tiu,. "° Pobsc:e, &pędza mi - z OOtDiellc. 

Były król Arabii SaudyjskieJ. 
lhn Sa·ud ma zwyczaj rozdawa• 
nia 20·dolarowych banknotów 
i 'z!Ótych zegarków. Ale ludność 
At.en di>brze poznała cenę tych 
darów. 47 synów Sauda przez 
około P6ł roku dało się miesz• 
ka1icom po-Nądnie we znaki. 

.z. pięciu s:-moebodów, klóre 
l>J~•ec . dał 1m do dyspozycji, 
ob1ecu3ący synowie rozbili w 
tym czasie c:otery. Ponadto po• 
turb<>W3li czterech przechod· 
n·iów ł uszkodzili jeden auto
b~s. K<>5:oty, wypłacone przez 
o,Jca za wybryki synów urosły 
do S<llmki 30 tysięcy dolarów. 

,CZ• ~.,5'.!'t!ll"'1l„~ ... -·.„,U„ ....... _, .... ł"o~~~~-~·..._. ............. „_. ..... 1!'1i:•1'•2'2'•1'~~-tlk~!lłEP ... ~f!llk
ki. 

Nad1UiżywMliie amphetam'\in i 
ba'l"bitura:oow sstalo się pilagq 
społeczną, zwłaszcza w Sta
nach Zjednoczonych. Specja
Jiści amerykańscy obliczyli, że 
pod wpływem środków pod
niecających i u.spokaj.a.jących 
powod1Uije się w USA więcej 
Wyylldkqw samoahodowych i 
iP<)peJ;nia. więcej przestię:pstw, 

11'1.i!Ż .pod' wPlY'Wem narkoty-

Ostrutnio książę Thamer obie
ca~ w. s_ąd~e ateńskjm, że bę
dzie Jezdzlł tak ostrQżnie że 
nie urazi rui.wet kurczaka ' na• 
zajulr.L jego brat, książę 'Ban• 
dar, o.pn&rezając o 5 rano 
:iteński nocny lokal, wpadł z 
impetem - <>sta.tnim ocalałyni 
AA.mochodem - w ustawione 
s.:eregjem zbiorniki na śmieci. 
w:vwracając je do itóry Jl<>ga• 
ml. 
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Szkoły, na które czekamy Łódzkie szkolnictwo 
wobec reform 

Wyśpiewali ... 

Ziole, srebrne 
i hrqzowe 

LAURY :xx-lecia I 
J"eśU porównać obecny stan budownictwa ~olnego 

w l.od121i z sytu~ją, jakla painoiw1afa pod tym wrz;glę
dem. powiiedzmy 3-4 lata temu, poipra1wa. 1"7illca się 
w OC'Ly. Budynikli su.kolne, przedszkola I wair.s?Jta.ty 
odd·aiwaine są do uży~u pned r07lpooo;ęciem n(l<Wego 
roku ~k~111ego, co pozwala władzom oświllltoiwym na 
właściwe 2'JOrgaitWm'Wanie w nich pracy. 

c:ookaijący na przed.ISJ7Jko1a? 
Sipraw·a zresztą na tym lrię 

nie kończy, Bo prz;ystosawanie 
projekbu do pobrzeb p~
s'ZlkOila całodziennego mUSl:i się 
odlb:vć kosztem m~esszkainia dla 
perssonelu, co w łódzkdej sy
tuacji mieszikaniowej ntie jest 
sprawą błahą. No ale cóż, sta 
ło siię. Oby się nie 'J)()IWltólrtz.
ło. bow.iem w UJbLe!l'lym roku 
też się :zxiaTZ)"ł podobiny ;,kwia 
tek". 

"Yc:ron.j odbyła się nairada aktywu oświaitowego po
święcona omówieniu stanu przy~towań Klll'ato
rium Okręgu SŁk.olnego m. Łod;i:i do realir.i:acji refor
my szkol!D.ej. 

Festiwal Amatorskich Chó
rów Spiewaczych 0 Laur 20• 
lecia ł'RL dobiegł końca. W 
finałowym wspól:za.wodnictwie 
w skali Łodzi i województwa 
najlensze wyniki osiągnęły na• 
stępujące chóry. 

Referat obraizuj.ący syłm- cniiedl.aAJh ora.z racjonaJne 
tuacjQ wygliosił kura·tor OS wyko.rzystanie kadry peda-

Spójrnmy j•aik: wygląda sp.ra 
wa w bier'.lącym roku. Szkoły 
pod1S1tawoiwe wznoSIZOOe są 
obecnie tylko w ram;;:ch 1lzlw. 
budownictwa osiedilowego. W 
tvm roku prz:e'W'iduje siię od
danie 3 budynków - wszyst
kich w OSlied:lu na Dąbrowie. 
Jeden z nich ma być · odida
ny przed 22 liipca. Bed2lie to 
szkola 18-iz;bo~ia zlokaili:wwa
n.a przy ul. Deotymy (b!ok 
125). P.ozostal:e dwie ukońcro
ne zostaną w Slierpniu. 

na Dolach. PrzedstZJkole w 
bloku 34 a w osiedllu pirzy ul. 
Wiel'kopol1S1kiej już oddano do 
użytku. Na Dolacih ulkońc7R.
nie prz:ew:iiduje s:ię w IV 
kwairtaJe, a drugiie przedsz:Jro... 
le w ooiedlu „Wiel1kupoil:sika'! 
ma być gotowe w III kwar
taJe. G()(!""i:ej przedsita:wia si1;1 
sytuacjoa na. Dąbrowie. 

m. Łodzi - M. Woźniakow- gogfo?)nej. Wiele uwagi p<>-
sk:i. Trzy :za.sadlnicze zaga- święca Slię temu osta'bn:iemu 
dlnrienia wiążą się iz tą spra- problemowi, jako . że • w 
wą: kootdeczność poprawie- związku z reorga1mzacJą w 

w ka teg<>rii I: Zloty La.ur 
w ywakzyt chór miesz. ZNP 
(dyr. Cz. SaJ.s•ki}, Srebrny 
Lau~ - Chór im. F, Chopina 
z Konstantynowa (dyr. K. 
Paśnicki) i Brązowy Laur -
Chór im. Różyci1Seg0 z Łodzi 
(dyJ". w. żaik). 

nia wa-ruiIJJków lokalowych pewnym okresie może wy-

W III lkwar>tałe br. oddany 
będzie do urżyibkiu budynek 
8'z:koly Podetawowej Specjal
nej IP=Y ul. W:r:z:eŚ<llieńsk.Jej, 
budynek przy UJl.. Noiwe„j dla 
lice<UJ!Il, które się przeniesie 
z ud. Tar.gowej, bo je.go po
mieszczend·a przejmie PWST~F 
TechniikJUm Elkon-Oalliaz:ne,(fo 
przy u'I. Drew:IJJOWlSlkiej, Tech
nikum Elektrycznego przy ul. 
Foo:m.a•lslldej i Toohntifkum 
Łączności przy u1. Strykow
skiej. Wszystkie te 01biekty 
mają być prizekia·zadle siJkol~ 
nict'V\.'U w siwpniu br. 

w wielu szkołach łód/1;.kich, stąipić ,,nadimiair" nauozyde-
·a szczególnie zlokalizowa- li. 
nych w śródmieściu, któ.re Referat stał 5'ię pod:>ta!W'ą 
niejednokrotnie pracują jesz- do ożywiOIIlej dyskusji, pod-
C'lle w sta.rych budynkach; cz<:s której zwrócono uwagę 
zOll"gall'.lizowa.nie prawidłowej na szereg dodatko<Wych czyn 

W kat. II: Złoty Laur -
„Lutnia" ze Zg·ie.rza (dyr. Co:, 
TOllI'..aszewski}, Srebrny Law 
- „Harmonia" z Łodzi (dyr. 
B. Pilebrzak) i Brązowy Laur 
- Chór im. Moniusd<i z Alek· 
san1irowa (dy·r. s. Okła). 

Oddziiał Inwes.tycji Kurato
rilU!ll p;rzesslał w swoim cza&ie 
za'łożenia budowy tych JJ'l'Zed
szkoli do DBOR-II z zazna
czenii€1ID, iż m·ają one mieć 
ehairakteor cafoid!z::ie1nmy. T)'1'"'
cz:asem, gidy już prz:ystą,pi<mO 
do realizacji ich buduwy, o
kazało się, że iniwestm- wy
bral projekty tyipawe, ale bu-

sieci szkół typu licealnego ników wiążących się z za-
- szczególnie w no.wych ga-dinieniem reformy. Na. ko-

- ii.iec naraay - b:iocąc m. in. 

·•----"-'''''--' -;l'od uwagę grosy w dy~kusi.i - sfonn.ułowan.o WIIl:l0&k1, 

w kat. III: Złote Laury 
zda.były: chór ZPB z Moszcze· 
nicy (d~r. R. Gogolewski), 
chór z Podzamcza (dyr. w. 
Zuterk•a), chór męski ll-IPK z 
Łodzi (dyr. K. M. Prosna•k) 

, i chór II kat. żeński X LO · 
(dyr. R. Cichowicz). 

P•rzy o•kazji infor.mujemy, że 
niedzielny k<>ncert laureatów 
(zdobywców Zrotych Laurów z 
pionów chórow zW!iązków za
wotlowych) w parku Mickie· 
wd.:za na Julian01Wie - g<>rąco 
był oklaski·wall'l.y prze.: kil.ku· 
tysięczną rzes.:ę 5iP0łeczeństwa 
łódz.kiego, 

,,,_._,,,_,_._„„„ 

Z UKOSA 

Trawa i kwiatki 
zakryją wszystko 
W 

blo/w, p:rz:it -ul. Prze
mys:l-O<wej 18 a od pra
wie 2 lait po loo&dym 

deszic.Z>U woda zalewa pi.wni
ce. Wie o ityrm i MZBM i 
P.reizydiium DRN-; i Wj/lkonal!D
ca. Wbyto jv,ż w te>j spra
wie niejedno zebirlllnie; piw
.nice ()lbejrzal.a nie>jedma ko
m~j a, a woda ja•k niszczulia 
fiu ndatmewty Ullk nisz;czu. 

W prawdzie je•szcze w f11"ł,t.d
niu ub. rokiu. k.O'miS<ja złożona 
z przeds•tawici.e.U DRN, MZBM, 
DBOR zlecil.a wy/wnlWXy 
ŁPBM "111" 3 m. in. „uzrr,i,pclnić 
wb )J'tki w izo/.acji .wn<>wej 
poprzez odJko.panie m<tLrów 
piumw w mwjscaóh• .prze<ni
ilwnia wody i ponoumie izolo
waić 2-•k:rotnie lepi!lcieim"; ale 
przedsiębio<rSJbWO 111ic .sobie 
mie rooi z zaileceń loomiSJji. 
A DBOR, j<Nlc oStviadczyl je-
go prze(f,stawiciel, wie jeSJt 
podobno w SJtam-ie zimu.sić 
LPBM '7llT 3 do wyJwna-nia 
tych prac. Przedls~bio<r.sotwo 
zaś żqd.a d<xJ,a,~/wrwego zilece
nia i OCZ!fl.Viście zaipł:ait11. 

Mie<siqce więc plyn.ą, a fun 
oomeTl>ty i mury ptwnic 001'/U! 
Jxmlzie1 na;siq/WJjq W<J<i.q, 

W nowych osiedlach odda.
ne 7JOO!taa1ą do UŻY'!Jkiu l11()WP. 

przedJszllwla. I talk: 3 na Da
browie. 2 w ooieclllu przy ul. 
Wiel'k.opolsJQ.ej i l w oo:iedilu 

SKUP ŻA•B 

z. J.: Sik·l1!P żab na terenie na
szego województwa pro.wadzą 
placówki GS. Bliższe informa
cje uzyska pan w Wojewódo:
kim zwiąizk:u Gminnych Spól
tl zie!Jn,i ul, P.róchini:ka 10 pokój 
1•1'1, 

:r. * "" ZA1INTERESOW AN A: PrO<Siimy 
o podanie ad<resu swojego i ?.a
klad·U oraz bliżso:ycl1 danych. 
Od•.DO<Wiemy listownie. (hl 

* il(. 1< 
STAŁY CZYTELNIK: PracOlW

nik zatrud·nio.ny przez kJi1ku 
prac00awców ma pra•wo w ra
zie choroby do pel•neigo wyna
g.rodzen.ia lwb zasil.ku chorobo
wego u każdego z nich, Po
dooniie jest z rentą, którą obli
cza się od wszy&łOOich za,rQlbków, 
ja.kie o:t>rzyanuje 'Pracownik na 
pO!d.&ta;wie •urnowy ~ pr aicę. 

Ot,) 

P'OKlRZYWDZENI MIESZKAl'il'· 
CY KAWALEREK OSIEDLA 
Wl•DZEW·ZACHOD: Prosimy o 
podanie na<Z!Wiska i adr~. 

~h) 

JERZY GRABOWSKI - SIE· 
RADZ: P>rosi-my o podanie na1m 
bliżiszego ad'l"esu dla przeikarza
nia odp-O!Wiedzi na nadesłany 
ll5t. 

(959) 

• * 
~IN'TERESOW ANlh '.K<m:viitet 

d<><rnowy nie ma pra•wa pohie
rać żadnych sta•lych o.potlatko
wań od lOtkaitorów. Mogą za
ist.nieć sk!.adlkJ na 02:yny s.po
leczne, lecz sklatlki takie są 
jednora!Z<ll\Ve i do6rowolne. 

(.744) 

dynków pirzezmaczon)'(:h dla 
przedsz;koll..i 5-god:z::ininycil. Gdy 
jurż w'1:aściwie mury stały, 
trzeba byiło pl'Zeprowad!zić 2-

daptacje z;aiplecm: kuchni, 
sz;atni itp. Jeszcze w gru<l
niu UJb. r. wiadomo było, że 
a.daipbacja będzie konlieczna. 

Wykonawca (LPBW - „Dą
browa") WSltrz:yma~ roboty w 
<JCze>kri.wa:niu na nową doku
mentację. Minęl'o kiilka mi.,.._ 
Slięcy i ot.o oka'Zlało się, że 
ektuaJnde jest jurż gotowa d.c>
kumeruuacja dlJ.a przedssZJkula w 
bJ.O'ku 'l1ll" 333 {a'le bez: koszt<r 

· !lJ"Sl\.l budowlta:nego, a wiad()
mo, iri: !kus1z:ty mUl!lz:ą ul oo 
7lmianie), natomiast dO'k1t.11IIHm
tacji dla :przed.siz;looli w bl()
kadl nr nir 2.50 i 442 jeszcze 
nie ma. Tuk więc być mo7.P 
pierwsze z nich uda się U!koń
CfZ.YĆ we wrzeŚ'lli.u, a p0Z0St.a
łe dwa?!... Coś ntie „ząg;rało" 
w DBOR-II i w „Miastopir<r 
je11ooie". I oo iP'<JC2'lllą ;rodzice 
miesizJkający na Dąbrowae i 

. Tafk wti.ęc, poza przed.SIZJko
lami 111a Dąibrowie, sytuacja 
ksz:tał<tuje się pomyśQn.i.e i 
wiele~ na·sizyoh pociech 1''J7.
poczmJe nowy rok szk-Oilny w 
nmvyoh; pięlmycll 5'Zlkoł;;:ch. 

U. P.) 

- Jaka. jest ró7md.cta po
Wierwhni miesz.ikałtnej Plf!ZYpa
diającej na 1 OS1>bę w Sll>Ół
d7..ielniaeh foka.Wirskich i wła
snośei01Wych? 

- W spóklo:iiclnńach wł'asn<r 
ściowyah, lokatO'r ma prawo 
dl() meu-.200 wecRutg obowią-z.u
j ącyoh przed li<r>oem 1961 r. 
przepisów czyli do 9 m 2 

pO'Wieracimi mietS1lkaiJJnej na 
osobę. 

Z plenum KD PZPR Górna 

Walka z przestępczością eosp odarczą 
Waii;kiemu tematowi były po· 

'więcone wczorajsze obrady ple
num KD PZPR·GfuQa - wal• 
ce z pr:zestępczością gospodaor• 
czą. Referat wygłosił sekretarz 
KD PZPR - Władysław Grusa:· 
czyński. · 

w ub. roku zanotowano w 
Łodzii o.gółem 10.167 przestępstw 
z tego 3.809 giosipoda.rco:y<:h. Na• 
tomJast w dzielnicy Górna. KD 
MO ws~ęła. 773 postępowania 
ka·rne o pN.estępstwa. gospodar• 
cze, w tym 103 sprawy, w któ
rych szkody gospodarki naxo• 
dowej wyniosły powyżej 20 tys 
złOotych, w ub. roku skierowa· 
no w tej dzielnicy akty oskar· 
Zenia o krad:zie'~e mienia s.po· 
łecz.nego przecitwko 376 osobOtJ11. 
Około 5 mln zł tylko w ub. ro· 
ku wyniosły straty na jakie ~
stała na.-ażona gospodarka na• 
rod-0owa w jednej dziielnicy Gór-
na. 

pracę z K;D MO. Dzięki temu 
nie notuje .się tu .1>0wa2Jniej• 
szych ~p611W„ 

(jkirł 

Jeszcze tylko 

P. o.: Jestem praeo·wnikiero 
umysłowym. Miesiąc temu o· 
trzymałem wypowiedzenie wa• 
ru11!ków płacy, w zwią'1!kl\l z 
czym zamie<M:ałem przenieść się 

gdzie j.ndziej. Teraz powołano 

m·nie do odbycia. ćwiczeń woj
&ko•wych, C<> pok.ro:yżowało mo
je plany. C'l.y po pawrocie · z 
wojska, jeśli nie przyjmę no
wych warunków, ja będę stro• 
aą wymarwia.jąc~ pracę? 

RED.: P01W10ła1nie pracoWl!biika I 
do odlbycia :zru;adn.iazej sru~by 

WO\lsikomej lub ćwiczeń po:wo
duJe, że wy[pOIWlied.zen'ie wa
rull'lkÓIW p<racy lu•b iplacy staje 
się bezśk1Utteczm.e i do cza&U po
wrotu z W<>ljska pil" a•COWIDlik.O!Wl 
na[ecią się dotychczasowe pt<>bo 
ry. Poa1<J<W1D.e wymówienie wa
T·Ull'lików płacy może naS<tąjplć 
d'OpiEII'o µo .potWll'ocie 
ni~ z 6Wiozeń. (h) 

dziś 
. 
I 

na wszystkie okarzje: do szko
ły lub pra.ey, na w=a.sy i na 
koolffllie, na bail matwraliny i 
do ślubu. 

Projekty należy nadsyłać na 

adres redialroji „D7llemiika" -
Lódź, Pfołirkowsika 96 - z za
maoezeniem na k<J<Percie: „Pro-

zgodiniie z: którymi- rozwią
zywame będą pos.zczególne 
zz.gadnienia. W naradzie 
wzięli m. in. udz.iał: wice
minister oświaity Michał Go 
cllewski, który podsumował 
dyskusję, wi·C€przewodndczą 
ca PTezydQum RN m. Ło
:lzi Barbara. Wą!f1>wicz 
lOmówliła osiągnięcia i per 
;ipektywy dz::iałałności Rady 
w zakresie szkoln.ictwa) oI'az 
przed>ta~ciel KŁ PZPR -
Regina.Id Ma.jewski, a tak
i:e " przewodniczący zo ZNP 
.- Jan Pa.sieka. 

(jp)_______ ,,_,„ 

Zazdrośni 
męiczyź.nl 

czyli 

„Kwiaty dla taty" 
KUka d11·i terTTllU Wdz,/ci ;;EXW 

preiss llus~OUXllny" zamiieścil 
niewinnq - na ~ - in
fOll"maCję o tyrm; że prasa fra.,,, 
CftLS'ka liam:StU.je „Dziień Ojca"; 
który mńa~by przy.padać 26 
czeirrwca każdego roku. 

1'11>formaoja ita - j{l)k podaj(l 
WCZ<J1'{l)J1szy ;,E~e·ss" .sipowo
flvwaiła 1.<vwinę l~sitórw do re
da1/ooji, w lothriJOh mężczyźni 
wyrpowiadają się za wprowa
dzeniem ta·lciego święta 1 w 
Po~e, przy czyrm znanY 
fra·s<2)1wpi;satrz J. Sztarudynger 
prorponv.je, bty ;,Dz>i.eń 01ca" 
obchodzić 23 czerwca. Na-to
mi/lJS!t lódz.k<i gr(l)f<i.k, S. Grat
lwws:ki r2'1Lcil haisł.o: „Kwia!t!J 
ltla taty". 

S~t<11Udynger 111.vie>rd.zi; źe 
mężczy.źni na ogół świJętn.t,ja. 
c(IJty ro1"k, wLęc 'llXn"f:o ich 'IP 
tej dziedzinie rÓ<W7!!o<1Liprawnić 
z kobie.tmmi i wyznaJCzyć do 
świ.ętowama tybko jedern dziefi. 
w rolotL. 
Myśl wydlQJje się· p:rzed-nia. 

:Zeiby nie byto "kwaisów mie
dzy lwbidatmi i mężczyznami: 
popiermmy j(J)k, na;j1ba.trd.zieij po 
my-sł z0<rganizowM11ia tuż 'ID 
tym ralotL „Dnia Ojca" i pro
ponujemy hasw: ;.,Kwiaty dla 
taty". Kiedy? 23 czerwca. 

(wit) 

OsrbaJtnio .siprawa Wkroczyła 
'Ili nową fazę. 1'1lJWe18!tor przy
S•tCllPi·l <io porzqd!Jwwam.ia te
Te nu wo•/Wl bl-O•lotL. Wytycza 
.się ściOOk.i, tra®n~ki, zwozi 
ziemię, na k;tórej Wllerótce 
llJOsieje s~ trawę zasadzi 
kwi-Mki.. O tym, że jed.nalc 
kiedyś ~zeba będme z;b<Wrzyć 
Jcwtetn~ki i ponównie rozlw
pać je, niJlot nie ch<:e myśleć. 

Komu sliradziono 
bieliznę? 

K.O MO Łódź-<PO'lesie jest IW 
pesiadaniu ró:ilne.f bieli.z.ny i 
o?zd€rly odel>ra.nej od spraw
co'!' wmmań i k1rad'Zdeży ko· 
mol'k<>Wych. PoS?Jkodowani, k ·tó
r.ym do 2'2 maja b<r. skradzio
no tailtie przed·mioty. proszeni 
są o zgł<>szenie się w KD MO
'olesie. ul. ZiEll'Oba 20,· po.kój 
13, 

W dyskusji dużo mówiono ro. 
in, na. temat odpowiedniej wal· 
ki z przestępczością gos.podar· 
czą w zakładach pracy. ChA'.ldzi 
o to bv - ta.k jak to UCZY• 
niiO'lllO np. w Łódzkich zakła· 
dach Przemysłu Wełnianego -
W7'rosla rol.a -O!l'ganizacji partyj• 
nych w za.ibeepieczeniu mienia 
s.polecmiego. Właśnie w tych 
zakładach <>rganizacja partyjna 
anali>:uje m. i•n. sprawy zabez· 
pieczenia zakładów przed kra• 
dzieżami. Od!bywają się na ten 
temat zebrarua w poszczegól• 
nych oddziałach produkcyjnych. 
Narwiązano równi~~ ścisłą współ 

Jesrmw tylko 
d'l.iś i jutro nad 
syłać można 
zgłoszenia. do 
konkursu „Pro
jektujemy sa
mi !"„ ZO{["g.ainizo
wainego pr7~ 

„DziellillJik" i La 
boraf.oo:'ium O
d7lleż<l'We Lód.,;
kiego ZM'ią.zku 
Spółd®iielm pra
cy. 

jektujemy sam-i!" (wiit) RECENZENCI 
lrancuscy, angielscy i rosyjscy 

Bo i !1>0 co-? ( h) 

Wy~y nadesłać rysmnek. 
&ddc lub opis modelu ubior1' 
mlod.zfożowego (od lat 12) 
~ględtnie d·la doll."osłych, by 
uczestniczyć 23 arerwca w lo
sowaniu cennych na.gród. Mo

gl\ 1>o być projeklty ubiorów 

;,Jeist w dos•/'wTVOl.a fa.rsa :z 
171JU.Zyilvą wed/tu.l(J starego W(jit
kiu commed.U detli'ante .. .'! 

PUBLICZNOSC FRANCU-
SKA; .ANGJ.ELSKA I ROSYJ
SKA: 
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O 
d zakończenia 11."0tku szikoJ.nego 1 
rozpocz"°ia wyjazdów dzieci na 
.kolonie d!Z.ieli na& zaled,wle kil
ka dm. Pierwsze pociągi kolonij
ne odjadą j.IJ'i; 2!5 bm. i tlo 3 lijpca 

l'Uch na dwo,rcach będzie ogromny. Na 
przełomie czer.wca i lhpca wyjeżd<i:a rów
nież 0wykle znaczna i.Jość osób na wcza
sy i letnis>ka. Toteż do 3 J1pca koilej 
notować bę9zie pier:wszy szczy<t wyjaz
dów. Kto niek<>niecznie musi opu5cić 
Łódź w tym otkll"esie, niech pnesunlie po
dróż iprzynajmn.iej o parę dni. A te
raz kli•lika słów o połączeni.ach kołejo
wych i aut<>bous01Wyoh z najbardziej 
atrakcyjnymi miejscowościami. 
Tegornc~ny le~ni roo:iklad Ja·Zldy j.esit 

dla łodzian nieco koczystniejszy Od 
ubiegłorocznego, Mamy leip~ połącze
nie z miejs·~o,wościami w górach, gdyż 
cod•zieninie z Dwoirea Fabrycznego odcho
dzi po·ciąg do Kra.kowa, o g·od,z, 5.35, 
który ma połączep;e z zakopanem. z 
Dworca KaJ.iskiego na.touniast rów.nie« 
cod'Ziennie odchodzi do Zak-0tpanego po
ciąg pospieszny o god-z. 0.10. W tym se

zo<llli.e :zmiesiono na niego, chyba slusznie, 
miejsicóvlki. Po.nadto pospies=y do Za• 
kopanego oo-chodzi z D~rca Chojeńskie· 
go o godz. 0.19. ' 

W odchotl'Zącym .pociąg·u do Olsztyna 
ó godz. 5.08 z Dworca Kaliskiep;G prze
widziano dla lodzia.n 4 wagony, a w 
tymże pociągu w kierunku na Gd~-nię 8 
wagonów. Cotlzien.nie odchoózić będą 
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pociągi osobOIWe do Gdyni o godz. 20.37 
i 7.:IO. Okresoiw<> kursować będzie pociąg 
r:lo Gdyni - listki - Helu od 30 czf!!rW
ca. Pojedrz.ie on w :następ•uj ą0ce dnJ. -
30.VI-3.V!l, 13-16.VII, 27-31.VII i W 
s.ier;pni•u nd 1 d'O 3, 13-16, 26-:n.vur. i 
l.IX. Oddam tego p<>ciągu o godz. 20.25. 
Również od 30.VI. odjeżdżać będzie ooo 

szego. EX!pl"ess „Pomorzanin" pos•iadać 
będztie w tym :roiku podwójny s:kl•ad 
czyli 6 wagonów. Godrzilna od!Jazdu 13.20, 

Oprócz wsipomniall'lego już pociągu pos• 
piesmego do Zakopanego z Dworca 
Łódź-Chojny, kurs.uje pociąg pospiesz.ny 
do Gdyni-Olsztyna o godz. 4.26 i ,pos· 
pies,my do Kudowy Zdroju, Usvroll'lda 

DAKPWEDZ~MYNAURLoPYl 
,,_,, ___ , ___ ,, __ ,, ___ ,,,,, __ , __ ...__. ... ~ 

boWy pociąg do Gdym (kUll"SUjący z 
Kielc d-0 GdYll'li), Godzl•na otljazdu z 
Dwoll."ca Ka•lis•kiego 2.J..15. Dnti odjazdu -
30.VI.-2.VII. 14 i 15.VII., 29-M .VIl„ 
1-2.VIII., 14 ii 15.VIII.; -30.VII!. Be·z· 
}JIQśred.n·i pociąg do K·iek o godz. 4.54 
lm<rsować będo:ie w dni - 2-4.VIJ'., 
16~17.VII., 31. VlI-4.V'l]I., 16-.J/1. VIII. 
26-3>1. VIII. i l .IX. 

Poopies?llly ipociąg du Kołobrzegu otl
chodrzą cy 22.32, k'llll"SO!Wać . będzie w na
»'teipujące dru: 30.VI.-3.Vll„ 13-16,V.II, 
:!ll-3l:VJI. w sierpniu od 1 do 3, od 
13 do 16, od 26 d'() M sieripnia draz 
jeden raz we Wll"<Ześniu IW <:mitu plerw-

Slą5kieg.o i Jeleniej Góry, cod,zienn!e dlO 
24 wrześnda o godz. 22„17. Pociąg pos
pies'll!ly do S.:.ctZecina o godz. 0.15. Ok1re
sowo od l.VII. odjeżdżać będzie p<>ciąg 
pospieszny o godo:. 0.33 do Kudo•WY 
Zdroju, Szklairskiej Poręby i Lubania 
Sląsk·iego. Oto dnó.,, w kitórych pociąg 
ten pojedrzie: 1-4.VII., 14-"'17.VIl., 

28. VJJI.-.J., VIII.; 2--4. VIII., 14--17 ,VIII„ 
27.VIIL-2.IX, Dla wczasowliczów ze skie
rmvaniami FWP pocią1g ten odjedzie ja
ko osoboiwy w dnia.eh 23.Vl., 8.VII., 
23.V'II., 7.VUI., 2'.!.Vlll. 

Koanu ball"dm-ed odpowiada podróż aiu
tob1usenn PIKS, ma w ty.m r-OikU 'IWęk.sre 

mo©litwośc.i wo,jażoiwaillia tym środ•kiem 
loko.mocji. Codcz~enn-ie odchodzi z Lodzi 
luiksus·OIWY .Jelcz-Lux do Zakopanego o 
godz. '7 .46 i o godrz. 16.45 jest już na 
miejscu. Potl·~bny autoika·r do Jelen·iej 
Góry odchodz: o g>ctlz. 16.10, a do Swie· 
rado.wa zdroJU (,pr'Zez Sz.kiarską P ·ore
bę) o g·od'Z. 7.00. Bezpośredni autoka1r do 
BielSlka-Białej przez Katoiwice ~u.rsuje 
od 30.V. o. godz. 6.3'0 i 16.15. W Kato· 
wicach miozna przesiadać się na auto
busy d•o wczasowyic-h miejscoiwości ślą
skich. 

Po rarz ;pie;rwiszy 20 czerwca o godz. 7.20 
odjedz_1e. z. Łodzti a·utoka1r do Krynicy 
MorskieJ i będrzie już na miejscu o 
godz. 16.30. Autoikair ten odchodzić bę
dzie codziennie. Od 30 maja br. Łódź 
ma poJąc~enie a.utobusoiwe PKS o godz: 
11.4-0 z B1es®CZadanti li.nią :na Przemyśl 
przez Rze.so:ów, Z Sandomierzem is·tnieje 
takze po·ląozenne bez1pośrednie. Otljazd o 
gotlz. 7.?0 _i 13.~. Dwie pary autobusów 
łączą Łódz, z Buskiem. Od;ja.zd cotlzien
nie o godz. 9.00 i 18.00. 

Szikoda tyliko że w Oil<:resle se2onu 
nasze miasto :ń.ie ma połączenia auto• 
busmvego z Olso:tyll'lem. Ta•ki autobus za
pl~no~all'ly jest, ale tlo,piell'o od 1 paź
?z1erruka br. Na za•kończenie jeszcze 
Je<ina uwaga: dlla wygody pasa.żerów 
przetl51)>n:ectaz bi·letów a1U~<>busowych 0 tl
bywa. się W HOrdJi&ie" Da. 15 dni Da• 
przód. (kas) 

;,To 
chiu .. .'4 

AFIS.Z: 

§.m-w-

0,Komed-ut w dwóch ~§
ciach i sześciu obraza<!h :z 
Peppi1li0 de Fvi'iip,po w ron 
grownej •. .'' 

W SUMIE: 

;,Metamorfozy wędrawnego 
graJjlva", 

k•tóre na zaiproszenie „Dzien
ni:ka" ;. Teatru Powso:echne
go · .zallJ'l"ezentuj.e w ŁodrLi w 
dniach 27 i 28 bm. 

„Teatro Itałdano di Peppino 
de Fild·ppo" z Mediolanu. 

Bhle-ty na to przedstawienie, 
które będrz.ie na pewno mocnym 
ak<;e<ntem f1na<frziującym tego
roczny sezon, mo•żna nabywać 
za oika<Zaniem niż.ej zamies=o
neigo ku,panu w kas·ie Teatru 
Powszechnego, PI"ZY ul. ObT. 
Sta•lingradu 211, w godz. od i.o 
do 13 l otl 16 do 19 oraz w 
;,O!rbis:ie" (Piotrik<>W&ka 65). · 

_„„„--... -<:.-..--.„„..-
K·UPON 

upowa:miający do na,by• 
cia. 2 biletów na. występ 

gościnny 
Teatro Italiano di Peppino 

de Filip:P(l 
z Mediolanu 

w dniac11 
27 i 28 czerwca hr. , 

~ ......... , ... ~~-'~·'-·~~ 
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Jutro w Helenowie mecz kolarski 
Polska~ Włochy 
Kolarnka r eprezentacja Włoch I (ur. 1942) jest on srebrnym me

ftorowa) przy bywa do PolS>ki da·listą Igrzys.k Olimpijskich w 
Pod kierownictwem zna;nego Tokio na 4.000 m na doc:hodze
·trenera Guido G05'1Ja. który od .nie. Włoch pokonał na torzP 
szeregu już lat (z 2-letnią przer w Hacliij.ogi m. i•n. Józefowi
wą, w czasie której praoowal cza., uzyskując 5.01.41 (czas. 
w D a nii) S>Zkoli najlepszych Polaka 5.05.01), reprezenta.nta 
torowców-amatorów Włoch. Je- NRF Sp.iege,lberga (czas Włocha 
go ;pr2cy Włosi zawd:?Jięczają 5.02.43. czas Niemca 5.09.84). 
Jiczne olimJ:>ij S\kie sukcesy, me- w półfinale mistrza świata H<>
dale i rekordy świata w kon- lendra Groena (czas Włocha -
ikJure ncjach torowych. 4.56.64. czas Holendra - 5.01,36), 

Na mecz z Polską Włooka a w finale pirzegrał z Dalerem 
Federa;cja Kola~ka wy.stawiła (CSRS) - czas Włocha 5.05.96, 
swych czołowych· zawodników, czas Czechosłowaka 5.04.75. 
którzy sz:ir,kują si<: do startu w LuiLgi Ronca.glia (ur. 1943) 
Jgrzyis'kach OlimpijSk.ich w Jest aktu:alnym rekordz.i·stą 
.Meksy'ku. świa.ba <0matorów na dystansie 

Trzej lrola:rze są szczególnif' 4.000 m - 4.52.00. RekOl."d ten 
i1r1tereS1Ujący: Giorgio Ursi, usta,nowił na torze y~,gQI'ehli w 

stwach świata w Pacyożu w r. 
1964. Byl on. WSlpólnie z Petten
neHa mioS1trzem Włooh w tan
demie, w sprincie zaś zdot>yl 
w 1963 r . trzecie miejsce. 

Dino VerzJ.ni 1Jo równ~eż CZ{> 

ło<wy sprinter włoski, wice
mistrz tego kraju w roku 1964 
Zajął on II miejo~ce ZJa Darnfa
no, a pr2led obecnymi zawo
dowcami Petterunella i Bia.n
chetto. W wyści-gu na 1 km Zf' 
startu zatrzymanego ma on wv
nik 1.11.5. 

Ostatnim przedstawicielem 
s.-,;rintu jest Alberto DeHatorre. 
który obok st.artów w SIJ}rinciP 
ma również niezle wyniki na 

1 km na C7..as. I 
Mecz Polsika - Włochy ro-

zegra:ny zosta;nie 18 bm. (pią
tek) o godz. 18.30 na torze w 
Helenowie. (y) 

Clarke rekordzistą świata Start stracił na własnym boisku dwa punkty 
28,li,o na 10 km W kolejnym meczu o mi- Koniec meczu - to obu• 

! 
Fenomenalny biegacz au.stra strzostwo II ligi, łódzki Sta·rt stronne. ataki ob·u drużyn. W 

ki o .- . C przegrał na wła!mym bo-is·ku z zespole Startu nactlepszy b yt 
JijSI . nvn larke p.o usta- Le<:hią (Gdańs.k) 1:3 (0:0). Bram MMysi:k, zaś w zespole gości 
nowieniu rekordu świata na ki , strzelili: dla Startu Adam- wyróżnił się bramkarz Gronow-
dystamsie 5 km, wynoszące- god w 55 min„ dla Le.chii Ko- ski. 
go - 13.25.8 pokusił się o rynt w 57 min„ Piskor w 58 M. STOLARSKI 
jesr.llCZe jeden tylbuł. min. i Apole.wicz w 63 m:n. 

l 
TY'!ll razem Clarke staną! Start: Królikows. ·ki (Rosinski), 

Bończak, Zieliński, szewiałło, Pogon' w Turk,u na sta;rcie bieg!U na Sopo.re,k, Matysik, Lazarek (Ko-
10 km i uzyskał czas 28.14,0. walski), Pawłowski, Ada.ms·ki, 

Unia 4:2 
który j,est n<l'Wym rekord.em Karasiński, Ste,mplowski. 
świata. Le<:hia: Gronowski, Sróbka, 

Lekkoatleci ZSRR 
są już w Warszawie 

.Jako pierwsza eki;pa zagrand
czna, n.a MemO"riał :I. K·usocil1-
skiego, przybyła do Warszawy 
17-osobowa dq-użyna Związku 
Radz.ie,ck•e;go. 
Wśród Mworlników są takie. 

staiwy, ja·k: Łusis, Iwanow oraz 
siostry Tam.a'l:a i Irina Press. 

Ko,rynt. żamojtel, K<;clzia, No
wicki, Charczttk (Pis·kor), Wie
rzyński, Apolew.icz., Sionek, 
Oprzą<lek. 
Sęclzdował p. K. Niedzielski z 

Opola. Widzów około 4 tys. 

Wczoraj rozeg'1'ane. zostało 
spotkanie o mistrzostwo I ligi; 
w którym szczecińska Pogoń 
odniosła zasłużone zwycięstwo 
nad ra-OibO'l:ską Uruą 4 :2 (1 :1 ). 
Strze.Lcami bramek byli: d 'la 
Pogoni - Kielec 2, Fija łkowski 
i Maś.Janka, a dla Unii UTbas 
i Lazar. Spotkanie. prowadził 
Grawańsk•. Widzów 12 tys. 

Polonia zdobyła 
Puchar Rappana 

.Jedenastka Polonii Bytom 

Łuiigi Ronca,glia, Gior>dano Mediolanie 6. VI. 1964. Jest 
a\Jrrini. on mLst,rzem Wł'OCh na tym 

Jeśli chodzi o GilQl'lglio Urs.i dystansie. 

W Leningradzie 
bez sukcesów 

V.im.cerrzo Mainfovanrl. (ur. 
l941) to jeden z cwfQfWych 

ll mrwrn meu ~1lokiem BorJkoO 

Pierws.ze 3'5 min. meczu upły
nęło pod znakiem przew3gi ło
dzian. Niestety, ich akcje napo
tyl<ały na zdecydowany opór 
obrońców Le•chii. ·właściJWie 
prnez cały mecz goście doołow 
nie 11 murowa·li" dostęip do sw-0-
je.j bra.rnki. Dla<tego też wsozy
stkie a.keje naszych napastn ików 
z .reguły końc~·ły się pr-zed 
polem karn.ym Lech'ii. Gośde 
us-iłują się re.wa"1.żować nielicz 
nymi atakami, lecrz ich napast
ni<"•T są w wyraźnej nie<lys.po
zycj.i strzałowej. Na 10 minut 
orzed koń.ce.m pierwszej poto
wy meczu. po niestety, nie<:el
nym strzale So,po.rka, gra za
ostrza .się. Dochodzi do obu
stronnych fa.uli. Gwizdek se
dziego kończy to niezbyt ład

zaooyta Puchar Rappal!la, wy
grywając na włas.nym stadio
n.ie. w Bytomiu w rewanżo
wym meczu f·inalowym z czo
łowym zesipołem NRD - SC 
LLps1k 5:J (3:1), 

Pr-zed tygodniem bytomianie 
przeg·raH w LipsJ<u 0:3, co w 
su.ro.ie dało im zwycięstwo róż
nicą jednej bram.kl. 

śre<lndlOdysbansowców włoskich, Celem upamiębnienia 6-0 rOC'.7. 
trzeci w mistrzootwaoh Włoch nicy Rewoluoji 1905 r. odbę
w roku 1-964. Sta11tował w mi-1.dzie się w Lodzi tradycyjna 
strzos.twach świata i w Igrzy- juiż impreza pód nazwą Bie~ 

in~ ~;;~~~i!~w;~ sikach OlimpijlSlkich w Tokio, Szlakiem Baxykad. Zawody od
Zw.iązek Radzieckd _ Pols,ka. gidzie wspólnie z Roncaglia, .będą się 22 bm. Program jes-t 
w pier<WSLy.m dn~u rozeg·raino Testa i Roncati 2ldobyl srebmy w tym roklll wyją.tkowo uroz
wyśdg J.ndywidua,!Jny na wo m .mooal w wyścigu d'l:l\l!ŻynOWYffi maicony. 
oraz wyścig cl:rużyn01wy na na 4.000 m, ulegając w final" Przewiduje on bieg sztad'eto-
4 tys. m. minimaJnie <ln:-u:żyinie ndemieą- wy na trasie OO. ul. Rewolucj1 w wyścigu finałowym :na 35 74 
200 m piecrwS<!:e miejsce zajął .kiej. Wynik Wrochów - 4. . · 1905 r. aiż na stadlion Startu 
Omar Pchakadze (ZSRR) - wynik Niemców - 4.35.67. przy uil. Teresy na Ba~utach. 
12 s ek., pr,zed swym rodakiem Ostatnim śre<l111iody1S1tall1SOW· Przemówiende okolicZl!lościowP 
Ko,lju&zewem oraz K•e.rzkow- cem we włoskJi.ej druż)"nie jest przed startem wygłosi posel 
skwtm._ . d . 

1 
Lui,gi Zuocotti. Naj.Jepszy sprin- na Sejm PRL, red<rk:tor na-

yscig ruzynO<WY wyg.ra ter ł ' . hw'"' .... __ e· ... _ ' Gł R b tn' g " pie,r!WSzy ze.spot ZSRR _ 4.49,8 · . w os&1 w ~ . JlU o""""n J ..., cze1ny „ oou o o icze <> 
przed ZSRR It _ ł.57 s oraz G10.rdano Turf'1m, reprezentant Slr.m.isfaw M<>jkowsld. Op>ÓC"L 
Polską - 4.57,8. ' · Wloc:h w osta·tnich rn.istrzcr biegaczy wystartują równ.ież 
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Rad.i o • 
I. 

!CZWARTEK. 17 CZERWCA 

PROGRAM I 
9.00 Wial<i. 9.()5 Aud. Red. Społ. 

9.25 Muzy.ka, 10.00 Dla dz:ie.ci ba.j 
ka ,pt. „o Kaopenku i kwiatach". 
10.20 Muzyka ludowa. 10.40 Kon
cert życze.ń. 11.40 „Wędrówka z 
geoloig,iem" a'l.ld. 12.-05 Wiad. 
12.10 :Proszę mówić - słucl1amy 
- Bernard Ładysz. 12.30 F'zebo
je świata. 13.00 Ork. i zesp. roz
rywil«>we.. 13.3-0 Koncert solistów. 
14.00 ~iewaiją gwi.aZdy sre.bm~ 
go elkrainu. 14.30 „Czterdziestu 
na górze'' fragm. 15.00 „Kabai!'e•t 
morski". 16.00 Wiad. 16.05 Gitaira 
i piosenka. 16.2-0 „Klub 60" 
-.Buty na grumde" słuch. 17.00 
Muz. rozrywkowa. 17.20 Pieśni 
kom;porz. po-znańskich. 17.4-0 Kon
cert d<nia. 18.30 s. Moniusz!ko: 
„Loteria" opt. w 1 akC'ie. 19.25 
Muz. ta<neczna. 20.00 Dziennik. 
2-0.26 Wiad. spoirtowe. 20.35 WieI
ka irewia rytmów. ~l.30 Wiersze. 
współczesnych poetów poiskich. 
22.00 Koncert wieozoTnY. 23.00 
:Wiad. 23,15 Kon.cert r<>zrywkowy. 

9.00 KonC'ell't soJJilS!tów. 9.3'.i (Ł) J ,,Nie tyJ.ko dila pań" - magazyn 
„Hono·r" op<>w. 9.5-0 (Ł) Muzy.ka (W). 11.00 „w•ebki uwodz>cie.l" -
po1puia.nna. 10.31> (Ł) „Serenada" fi.lm fa.b. prod. USA (Łódź). 12.2-0 
stuch. Il.OO KO<Ilcert dnJa. 12.1>5 Dziennik TV (W). 12.3-0 Gra Po-1-
Wiad. 12.10 Poranek symf. 13.l5 ska Ka.pela (W). 13.00 „Pod na
•. Gawę<.ty". 13.30 ,,Moskwa z mel. mi zJiemiaH z cyJdu: „Ciekawost
i 'Pioseniką słuchaozo·m polskim"„ ki" (Wcrpcł<>w). 13.1~ . ;,Flip i 
14.00 (Ł) „Plrawie wszystko o Flaip" w i'i1miie „Być wie-1kim 
wczasach" monta,ż literacki. 14.30 człoW1€1kiem" ' (W). 13.45 „żagle 
(Ł) NOIW<>Ści radiowej fonoteki. na rzece" - telekonkurs (W). 
15.00 Sluchow. pt. „W pus t:yp.i i ;4.30 ,..Przygooy dziwnego psa 
w puszczy". 1~.3'0 (Ł) „900-le·tni Huckleberry" (W). 14.55 „GawE:<Iy 
~ród nad Luciążą" rep. 16.50 (Ł) wilków rnornkich (Gdańsk). 15.10 
ChwHa muzyik!. 17.00 W·iad. 17.05 , .Povnań 65" (Poznań). 15.15 
"Jam na ludOIWo". 17,20 T.ransm. „Książ•ki do pleca;ka" widowisiko 
kolarskiego wy~u przyjaźni. (W). 15.45 Film krótkometraż01WY 
17.4S Huzyik.a. 1'7.55 Chór Dal!la (W). 15.56 „Pod1'óż poślubna" -
i jego piosen.ki. 18.30 Konce,rt komedaa muzyczna (Katowi~). 
życzeń. 19.00 Od·two·r·zenle f'rag- 17.Hl „Syn de Lagairdera" - f>lm 
mentów koine. o.rk. i so1is-tów fab. p,rod. franc. (W). 18.3-0 
Radia i Teil.ew'i')lji Belgijskiej. „Tra•tn1P" - magazyn turystycz
W.00 Maga«y'll. liJteracki „To i no-krajo'Znawczy (W). 18.50 „M.ie
<YWo". 211.00 D'l.ien111ik. 21.26 Wfad. szanka fLrmowa" n 'r 6 - teletu>'
sport<>we. 21.30 Or•kiestry tainecz- nie.j (W). 19.50 Dobranoc (V\1). 
na. 22.00 Wdad. spor·towe. 22.10 20.0? Dzieri.niik TV (W-wa!. Po
Ork,iest>ry tanec?Jile.. 23.05 Rep. z znan). 2-0.20 Tea.tr Sensac11: „o
Festiwa,lu PiosenJti. 23.50 Wi.a- skarże.Tuie" widowisko sensacyj
d<>!llości. no-szpiegC>\VSkle Andrzeja Zby

TELEWilZJA 
PR-OGRAM Il I 9.45 „Trudna d.roga" - :!li.lni: z 

8.:W Wiad. 8.3'5 Muz. ludowa. serii „Bonanza" (Kato<wice). lf).3'0 

cha (W). 21.30 Wiad. sportOIWe. 
(W). 2'1.45 ,.Zagubione me1odie" 
- !Hm prod. ozechosł. (W). 

kolarze. W l!'a.jd:zie udzial we1-
mie około 250 turystów. Zbiór
ka na F'llaou Komuny Parys
kiej. a meta nra sta<lionie Star
tu. 

ne. widowisko. 
Wynik meczu zostaje ustalo

ny w ,pie•rwszych 20 min.utach 
po przerwie.. Pierwsza i jedy

Narnecik 
lcolarslf.i Or~ani?Jatorzy tej wielk:iej 

imprezy zapowieda.ją przybycie 
do Łod'Zli na 22 czerwca Iek:Jko
atletów z kadry narodowej, a 
może naw·et i z zai5'fe,nicy. 

n:i bTarnka dla Startu P'.'-da w I w Płoclm odbyły się wyścigf 
5a .mm., kte:1Y to podanie. Ma· kola.rskie pole.ga .1ąee na spraW1 
tys,.ka . przeJmuje Ko,rynt, po- dzeniu foll'my dru,żyn zakwalifi
t~a stę, ptłkę odb1e>ra nadbte- kowa1t1ych do kadry narodowej. 
gający Adaimsk·i i pewme lo-

Dokładny pT'O~am uroczysto
ści w dniu 22 bm. jest nastę
pujący: 

kuje ją w siatce. W wyścigu tym udział l>rał;v 
Następuje ko'll;trMa·k gości. ponadto zespoJy k-Iubowe.. 

Ich na1pas tnik Wierzyński zo-

gooz. 14 - ZJbiórka kolarzy 
F'llaou Komuny P>aryskiej, 

staje 8'faulowa·ny na po-lu ka·r-
na nym. Rzut ka,rny egzekwuje 

Koryint, Piłkę wypiąstkowu.je 
bTam.ka.rz łodzia·n. jednak pro
sto pD<ł nogi Ko·rynta. który 
momenta'1n.ie to wykorzystuje. 

godz. 14-14.30 - sta:rt do 
m.arm.ów pieS>Zycil „Szlakiem 
BarY'kad", 

gooz. 15.30 
marszu piesizego 
SKS Stert, 

1 :1. .Już w następn.e.J. 58 min. 
zaikońC'7..enie I Pis>ko·r podwyższa wynik na 

na stadionie 2:1. Następny wypad lodzfan o 

godz. 16 - wejście sztaJet i 
wjazd lwlrurzy na stadion, 

godz. 16.20 - poozą.tek zruwo
dów lekkoatlecycZl!lych, 

godz. 17 - start „Bl~ 

mało nie. końc-zy się wyrówna
niem. W :r.a1miesz.aniu pod bram 
ką gości Ka,rasiń~k.; strzela do 
pustej bramki, lecz w ostat
niej chwili oh<Tońca żamojtel 
wybija pit.kę głową po.nad po-

Szla- przeczikę. W)"llik spotka,nfa u-
kiem Barytkad" Pl"ZY u;l.icy sta,la w 63 mbn . .A.polewicz. 
W sichooni ej. 

Pierwsze miejsce zajął ze spól 
Społem z Łodzi jadący w skła
dzie: Kudra. Bo·rysewicz, B1ń
czyk, Lewandowski. Kolarze Spo
łem dystans 92 km przejechali 
w czasie - 2.0-4,17. Drug ie m iej ... 
sce zajęta Lechia z P oz.ani.a . a 
dopiero trzecie. p.ierws2'.a druży
na kadrowa jadąca w skladzi~ 
Kegel, Sz.n;ta.Jny, Roman i .Jar~ 
ma.; 

* W nadchodzący wtorek na !lzO.. 
sie pa·bian.!ckiej rozeg.ranc zasta
na indywidualne m istrzostwa 
Olkręgu łódzkiego. Dys-ta.ns 4~-k·m. 
Sta,rt lndywidualmy na czas. 

godz. 17.15 - prnybycle szta
fet na stadion, 

godz. 17.30 - wręcz:eni.e na
gród zwycięwom „Biegu Sz!a
kliem Bary1kad", 

Dziś ŁKS - Gwardia 
godz. 18 - zakończenie zaw0-

dów lekkoatletycooycli. 

Nie w MDK 
o w soli. Społem 
Orgaruza,torzy mistrzostw diru

żvnoiwyeh Polski w tenisie stoło
wy,m musieli 7l!ll·i<m.ić salę, w 
.której odbyw.::.ć slię będą za;wo. 
dy. 
Otóż turniej mistraOIWSki prz('

prowadzony zos'ta'flie nie w sali 
MDK jak po,prze.dnio za.projekto
wano, a w sadi S'Połem przv ul. 
Północnej 36. 

Pierwsze g.ry od!będą się 18 bm. 
o godz. 10, a IPO pr0<e.r,wie o godz. 
16. 

Dz;iś o godz. 18 na stadio
nie przy Al. Unii r<10egTany w
sta.n!ie ligow'Y mecz piłkal'Ski. 
PrTA?ciJwni,kfom .redena.sitkli LKS 
będ7.Jie 7JeSp4)1 Gwa.r<Ui 7 Wa.r-
0laiwy. 

Wynik teg.c, meeiru d~,a dru
żyny lódz;kfoj, ?Jag!l."0>1~nej sipad
k;lem z I Hgi, ma olbrzymie zn.a 
crenie. Jesteśmy przekiona,ni, że 
liwmtie 2lgiromadroo1111a pu blie?.
ność potrafi w g-Odiny sposób 
ooptngować swoich pupilów do 
ambi•tnej gry, 

LKS jest zespołem, kltóry 
umfa,J niejeden raz wyJsc 7 

tirudnej dla. siebie opresji i prze 
ehylać 91l&lę 7JWYcięst'W& na swo 
ją 5,tronę. 

DZiisiejsizy m«ri; z wielu więe 

względów mpowiad& - się nad
zwyc-L.aj aitra;kcyjn,ie, 
Zwycięstwo piłkarz.y łódzkich 

w dużej mie~ odsum:loby od 
7.ICS!><>łu LKS widmo degradacji 
z eksta-aiklasy. 

Sadek gra 
Wczoraj ro'llpartirywana była 

w Wairszawie, przez Wydział 
Gier i ·Dyscypl!Jny PZPN, spra 
wa usunięcia z boiska na me
c"'u ŁKS z Po-IOIIllią łódzkiego 
piłkarza, Sadka. 

Sa<l'ka ukarano a-mies ięczną 
dys'kwa·lifi'kacją z za·wieszeniem. 
Wobec tail~iego stanu rzeczy 
Sadek będtZie mógl dziś wystą
pić w S!JO'łlkani.u z Gwa,rdią. 

* POWIESC ,,DZIENNIKA" * POWIESC ,,DZIENNIKA'• * POWIESC „DZIENNIKA" * POWTESC „DZlENNIKA" * POWIESC „DZIENNIKA„ * POWIESC „DZIENNIKA„ 

Tłum.: J. FRUEHLING I E. WOLF 

Wywl1a co.Jinął się inieoo, wyiprositowany jak 
struna. Gdzie się znajdował Tainz, świat byl 
dla nie,go placem ćwiczeń. Kahlenherge pa-
1lrzY'l :przez długą chwi.Ję jak zafascynowany 
ina broń w ręklU Tanza, potem spoj;rzal na 
Prev€!1.'ta. Prevert potrząSIIląl lek!ko głOIWą. 

Tanz opuścił pistolet i l'uszyl z miejsca, 
Wyzolla chciał autornatyc2mie pójść za nim, 
aile Prevert zawołał stanowe.w: „Proszę tu 
zaczekać!". - Brzmiało to jak rozkaz. Po
nieważ rozJkarz ten wy<la.ny został w obec-
111ości Tanza, miał praiktycz:nie to samo zna
czenie, co osoil:>is•ty nakaz tamtego. Wyzolla 
zaitrzymal się poolUS11..nie. 

Tymczasem Tanz dotrurl do dr2lWi S1Wego 
ipokoju. Przystt.anąwszy pr.zed nimi, sdruJiił się 
nieco i powiedział, .i~by się clJUJ9ząc: 

- Nie mam nic do powi€d-z.enia. 
- Nic clziwnego - rzekł Rrevert lodowato. 

:.. Nic tu już nie wymaga :żGdnych wyjaś
rueń, Tanz:. 

Tanz dirgmąl, jaiklby go kiboś :pl'2Je&Zył ootrym 
ina.t"Z'ędziem. Miaro si<: w:rarżerue, że p<>garilli
wy ton~ jakim ZIOISltalo wypowiedziane jego 

naz:w:isik:o, bez zachowania uprzejmości, za~ 
bolał go bardziej .niż wszystko, ·na co się 
wobec niego ośmlełorno. Prawa jego powieka 
z:acz..ęba gwałlf.'OWnie drg2ć. Obworzyl brutal
nym l'UChem dlfZJWi S1Wego pokoju, wszecll 
do niego, zatr.oosnął drzwi za sobą. 

- Mam ~Tażenie, że to byłoby zalartwio
ne - stwierd'Zil Prevel't półgłosem. 

Kahlenber,ge podał mu napoczętą paczkę 
;pa.pieroww, zapalili, nie odrywając wzroku 
OO. drzwi, za którymi znaJaq;ł sdę Tan.z. 

Cze~ali. Nie mówili a.ni słowa. WypaHw
szy !1We papierosy rZJUciili niedopałki na per
ski dywan„. 

- Liczy pa.n na. to - zarpytat Kaihlenherge 
z niepo!koj.em, nad którym usiłowal zapa
nować - że istotnie uczyni to, co w namych 
kolach okireśla się jako ostatnią konsekwen
cję? 

- Niecll ,pan sobie to uważa za osta·tnią 
konsekwenoję w ujęciu pańskich kół, z cze
go jednak nie wynilka, żeby i w in.nycli ko
lach nie było to w zwyczaju. 

Czekali w dalszym ciągu. Spoglądali to na 
wziorzysty dyw<n, to na drzwi. za którymi 
znajdował Slię Tanz. 

Po ja1kimś czas.ie gruchą cis.z.ę prnerwal 
hu1k. Mia.ło się W['a:i:eni.e, że pękł gi.gaintyczny 
balon. Był to strzał, na który czekali pra
wie pót god1'iny. 

Kahlenber.ge chciał p.obiec . na;przód, ale 
Prevert i!J<>WStT:Zymał go siliowami: 

- Tyilko bez ;pośpiechu. 
Mia1ło &ię teraz ·Wit'ażenie, że Prevert modli 

się - wargi. jego poruszały &ię nieznacznie. 
Tymozasem Preveirt tylko sobie ooś obliczał. 
Ja.ko doświadczony p.raiktyk liczył się z moż
l·iiwością, że oddany Z'OOtan.ie dr>u,gl st.rzal, 
gdyby pierwszy ok.a.zait się niewysta.rCTZJa<ją-

cy. Po upływie jakichś sześćdzieslięciu se
kiUJnd za·wota.ł: 

- Teraz! 
Otworzyli szeooiko drzwi prowadzą.ce do 

pe>koju Tan7..a. 
Na. SJtole zobaczyli szklankę na.p~nioną wo

d:ą, obok niej butelkę opróżnioną z wódki. 
Ślady nie przetrawionych resztek jedzenia, 
sipowodowane wymiotami, prowadziły od sto
llu ku dyw.anowi. 

Na dywanie le:bał w karuży kJ1"Wi z prze
strzeloną czaszką Tatrlz. 

- Za.łabwione - stwierdzi! lakonicznie Pre
veirt. 

Pismo &ekiretar.m pana Prevert 
w odpOIWiedrm na. airjiy-kul peiwuej gazety 

„.Pan P,revert głębolko ubolewa., że nie 
może spełnić pańskiej prośby. Wizyta jego w 
Berlinie w roku 1956, w lipcu, mli·ała cha
rakter czysto siJ:urż.bowy. Poniewatż nie Stpo
rząd.zan.o niczego na J:>i·śmie, pan Prevert 
uwa:żall:>Y podawanie szczegółów za nieodpo
wiednie. 

Pa;n Prevert ubolewa ponadbo nad tym, że 
- niestety - da;ne i dokumenty w związku 
z mord.erSttwem przy ulicy de Londres, do
konanym w li1~ 1944, nie są dootępne. 
Pewne j oot tylko, że sp;rawa zoS\tała :zilikwi
dowana. że tutej.szy urząd bezpieczeństwa 
nJe uwarż.a jej za nie wyjaśnioną. 

W da.J51zym ciągu pan Prevert pozwala so
bie zwrócić uwa.gę, że .:wymienione p.rzez pa
na · khlkakirobrtie nazwi,sk-0 niejakiego Hart
mainna nie bud'Zi tu.taj żadnych wątpliwości 
i nie jest niczym obciąż,one. Hairbmann nie 
ma z wymieniooą spraiwą nic wspólnego. 
Twdero,zenie, że t?ik nie jest, bytolby kalfalne. 

Wyjątek rz lisłu hisłocyka., 
pa.na Kehleria., napisanego 18 grudma. 1961 

Mogę jedynie za1>ewmc, że na,j<loktadniej 
śledziłem ówcz.esin.e wydan:enia j!UŻ choćby 
ze względu rui zaintereoowatrlia na.u
kowe. Po d!ug•ioh rm:ważaniach OOSIZedlem do 
wn.io5Jków następujących: Tanz nie zostGł za~ 
mordowany. Nie było również samobójstwa. 
Mog~ na to przedłożyć cały s:z.areg przeko
nywaj i:{cych dowodów, które da.ją się uzasad
nić psiychologicznie. Proszę mi osz;czędzió 
szczegółów. Powiem tylko jedno: wedle ze
znań liczmych świadików Tanz o<leinaczal się 
charakterem. kt6ry wręcz wyklucz.al: targnię
cie się na wl.as.n.e życ'ie. 

IS\tnieje ty;Lko jeden przekonywający Wnio
sek ostatecz;ny: był to nieszczęśliwy wYPadek, 
prawdO!IJodObnie przy okazji czyszczen.ia 
broni. 

Jeżeli chode;i o fantastyczne twierdzenia 
<>Wego Har1ma.n.na, to już da·WIIliej oświad
czałem nier~z, że miałem okazję poznać te
go nieS1Wzęśliwege> człowieka. Zamsze mu 
WS\pólcrułem, vawsze uwatż.ałem, że los 
obs;zedł się z nim okrubnie. co mi nie prze
szkadza twierdzić, że jest to CZJłowiek wręr:z; 
chorobliwie zaikł.ama.ny. 

Zezmmia wytrona.w~i 
przieboJów piosenka.rskich Brygidy B., 

złorżone późną parą na pr.zyjęciu u cieszące
go się świaitowym rozgłosem 2!ktora filmo
wego, wydanym z o.1<azji premiery filmu 
amerykańskiego o p~wycięż,en.iu .niemiec
kiej ,przeszłości: 

(87) DaQszy ciąg na~i 
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